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Trzy szkielety zatllurowane w ścianie 
Straszne odkrycie przy remoncie domu w Warszawie. 

Czy uda się rozwikłać ponurą zagadkę? 
Pmy ut!. Pod'Wail.e pod Nr. 19 sitod diom którzy za te:ren załattw1an111a -01Sob~siych JaQ{ tam jest naprawdę pow:aJ·omi 

który jaklw1wJek stosunkowo ni·ed.awno porachunków (podobno na ·oo eroty·.:z- nrus w najł:~1~ższych dni:•aieh u1"zaid ~ , l:!d- '. 
postawiony, zacieka, r}'l'S.uje s: ę , wa.IL nym) hotel ten sobie obrailli. czy, który ene·n~·:t.;:iznl c wz·ą1t s :1e do ba- 1 
jedine.m Slłov.:'em je~t praw<lxl~~ .~erą. _Goo,poda„rz bojąc 5fę ocl!~>ow:edz.'.:c.h~<:>-- daiń i·-anaM-za eksiperLów-lelmrzy;, któ- j yv ~tatntch dlnJiia.c.h własc101eJl Jego I ŚCI' rnaaił poslttairać Sl'ę o UJ)rz.ą bn:fęc;g_e rym WSlt.aJła wyda.n.a część kio.śoi , aby l 
wzaął s»e do pr.z.eb~dowy i remontu. wsz.eIT~h posL!'aJk zhroorni ii z·rooi~ ro 1 stwi·e·rdJz1:ff1 dl()lklaidin:i e czas od kt6reg.) ' 
Murane od _i1\1ililrn . dm taim praicując n;e tak milstJr.~owsko, iz P'Clro.ia nic wyJkryć I powstawaiły w murz.e, '\\<Wglię·dnfo z.ie-
zauwaiżytli rnic szczegółfJJego; mury, ja.k mLmo dooiles.i'M niic mO'~da. mi.. 
mury-kdieps1ro sk:Iecone, ale TIJi,c poza iM!P .... ~łlWllmill00&1111B•••v•11...,..mumi1111•m=•=u•11111MMMi.mmmtlllllllimma 
ttttm. 

w ~~ał~c~~! :~.:a~~~~~: Przerażaiaca statystyka sowj eka. wytooiiła się pusta wneka a z n'.e.j... Ilf . 
trzy trupie główki i stos ludzkich ko- Wzrost prze~teoczości wśród n·ełetn~ch I 
ścL Robotniicy z.dtztfiWti;li' Sf'.ię , a.te 1ni di .... ' ' 
wa.żndejsze sprawy na g'lowie n.iż zaj~-1 Mt'-s!~wa, _19 sierpn.!a. l prz~stępstw :·prz.eciw rewolucji" (t~p~-
cie się kilkunastu kośćmi. ..Krasna1a Gazet~ um1-;szcza cieka-; wr:1ch~o, pęnz<:me samog-onu). Og-olme 

Cały ~yndenit wstałby w-krótc~ r..a wą stah•5tyk~ krym;nalną R. S. F. S. S: , daJc się zau~azvć wzrost ~ypadków 
i>omni'any, gidyby Jlliie kręcący sii" w PO- wedłu2." któreJ na c~tym obsrnize Ro.sj1 ! .~ wa!tu n~d icdnostką przy Jednoczes- . 
blS'tu wyrostek, trzyn.asto~etnii "'T. Zi:t- '?' 1927 roku popclmonc 20 .0~ kr,adz1e-: ny~ s~~.aku przestępstw •.. lrnntrrcw<?lu- 1 
łCWISłci, który jedna z czaszek. oraz kil- zy, 15.Q.~ Vv'ypadków .cl~ul;g-an:::twa, j cyJ1n·ct:. . Ponur~:~ o~Jawc~ Jest · 
ka kości wziął i zaniósł dO kOmisarjatu 8.400 za.bó1stw, 4.904 rozbo1ów, Pro- '. wzros t p:- zestępczosc1 u mclctmch, t. j. I 
P. P centowo przedstawia się to w sposób między 16 a 20 rołd -;m życia. co należy 

1 
Wszc:z~ nafychmiaist dloohodizenille następujący: 27 płoc. rozbojów, 16 pro- i ttun1aczyć zfemi \Yarunkami materjal­

k'tórego W'Stiępne od!kr}"C!ia rzwcają ~ cent chµligaństw, 10 proc. zabójstw, 4 l nem! i wadliwym ·sntcmcm wychowa-
~awę SZlCZególne oświetlmi.e. proc. przesteDStw seksualny~h. 2 proc. l wczym. I 

iJstal1ono, że ściana . zostaia wybu- --- · · 
iławatna Około 1910 roku w którym k> M h • t b • " 11 • ciaisiewoomJUtyrnmieśoitsiieza;~d onarc IS yczne O_.l OWKI 
Pl«kl. W cią.gu doc.bod1roniia. w µo<l.4 J) 
.wórzu J>O 2'Młl1ett.:u ci.'rzewa. w:v3ml)ail0 ' . .. wa tezą z -renu~łikanami w A ·strH. I 
mów sz.lk1lclłet lud:v'lm·. 1-ł 

Wraz z ocDkryd.iem otnentairzyska, Wiedeń, 18 sierpnia. l SteJdlego. przeszedł do zori;anizowania 
ptOMSt.a.ło szereg weT"S(jti, klbórvm n!e 1Pomiędzy prawicą a lewicą austrja- . zbrojnezo ruchu wśród iywiotów repu-
motna odmówdć pew.ooj dozy słusm'O- ' cką w ostatnich czasach zaostrzyła się 1 blikańskich. Wicekanclerz łfartl eb do­
Cd. sytuacja tak dalece, że organizacje rę- • mai:;a się w dziennikach wiedellskich w 

Lucł1fie sta·rsi~ którzy panndętatlą jesz- publikańskie „Schutzbund" oraz organi- ! obliczu zaostrzenia się sytuacji natych­
cze za3,a:zd w tym domu OPC>Wi.aid.ai;ą. !ż zacje prawicowe t. zw. „ttelmwchra" I miastowego rozwiązania organizacji rni­
'&ia'ły slię tam rzeczy dzÓ\\-ltl•e, przecho- przygotowują się do ewentualnej zbroi-, litarnych tak lewicowych, jak orawico­
~e wpr?5t ima.gi~ hroz,ka. nej ~?zpraw~. S_ocjalistyczny „Sc~utz- .

1 

wych!. ażeby zag-warantować pokój w 
Corooz11111e w Okresie przedw'J.etkano. bund po woJowmciych oświadczeniach Austr11. 

cnym miały doc:hod7f.ć stamtąd t>TZJ'• przywódcy „tleimweh.ry" tyrolskiej dr. 
rrłuszone Jęki ludzkie. Nawet oodob.10 ·---·-
w alferze tej i111ierwienJowatła 001lkjai; oo Lynch we L w 0 w 1-e. c:hodzeutia jed.niak żarlnycli reztthbaltów 
'D1ltl da watty. 

Jest jesZJCZe wersja. która !!:'łosi o rze , Tłum stratował gwałciciela. 

Stałość męska. 
Na Pamas, Olimp, cały św.fiat 
I brodę Mahometa! 
Z pewr.t0śclą całą wyznam rad. 
Że wszystkie zdolnle są do zdrad. 
Lecz nlgdy - ma bruneta! 

Do mUjon kroć set d:ablich rot! 
Jam w rt.a jej był pąoom, 
A tri~ D\~w'.uua, iuż mnf-e w l<>t 
ś11ód wirchów skalnych. limb i grot 
Zd!1adzi:la w Zakopanem! 

Hej, śmiercroo[)Śną: groźną broń 
PQcltwycę w ręoe obie 
I ku:p~ toble kulkę w skroń, 
By miłość, jaką czułem OOń, 
Na w!eki zamknąć w grohlb. •• 

Lecz trudno. •• przeszło! Palże sZeść! 
- Za sprawą Kup'.dyna 
Nietrudno gorycz będzie znieść, 
Gdy inna stworzy życla treść, · 
Tym razem zaś - blondyna! 

W.D. lromem tragicz:n.em z.ajśoDu w hotelu, 
podczas któr~ sbradlo żvck czworo 
osób: jedna kobieta i trzech meżc.zJ·zn, 

Lwów, 19 sierpnia. I trzymaną w ręl_<u kielnią. Zaalarmowany 
Na przedmieściu Znię.sienie rzeźn 'k zajściem tłum stratowal rannego Blei- mwwwsra-•1•--1111••--•--• 

Bronisław BJeicher usiłował dokonać chera na śmierć i dopiero policja prze-
gwałtu na 6-letniej córeczce Teodora l szkodziła dalszemu 7 ner ;in i11 sie n:id tru- Komunistki ang·11skiB 
Maciejczuka. Na krzyk dziecka nadb:egl pem. nowy lot przez Atlantyk 

pod1q/i wczorai dwa1 
Jotnrcv amerykańscy. 

Coceram Ontario, 18 sierpnia. 
<Polska Agencja Telegraficzna>. 

Dziś o godz. 12 min. 12 po pot. lotni­
cy Hassell i Cromer podjęli lot transat­
lantYckł d~ Szwecji przez Orenlandję. 

Król ffiszpani• 
Jedzie do Amerykr poludniowe/. 

Paryż, 18 sierpnia. 

ojciec dziewczynk· i zranu zbrodniarza oskarża i ą A 1 glę o przy• . „.______ „ • gotowania wo;enne. 

Chiny marzą o potędze morskie). z Moskwy donos~~~ ;;z~~~cfr!~za 
Londyn. 19 sierpn'a. morską. Chiny potrzebują floty o pojeim- C?- de~egacji ~omunizujących ~obiet ~n: 

Korespondent „Daily Mail" donosi z naści 600 tysięcy ton, która winna być &''.elsk.ch pa~i .ou~can wyst~piła z. w el 
Szanghaju, te· przy cer~monji spuszc:z;e- wybudowana w ciągu na.łbliższych 10 kie~ prze~o\\ !~mem na uosiedzenm pre 
nia na wodę małej kanonierki chińskiej lat. Korespondent dodaje, że obecna flo- I zy~ium zwi_ązkow zawodowych ok~ęgu 
generał Czan·Kai-Siek wygłosił przemó ta. chińska składa sl ę z okrętów przesta- 1 1.enmgr_adzkiego. P. Dunca,n zap~wmał~, 
wienJe, w kt6rem stw erdz.ił, te wyzwo-1 rzałych typów o c~ '.1:< P~iemnośc· 40 I ze all&'~elska kl.asa robotn cza mgdy we 
lenie Ob.in Jesf".zaletne od tego, czy roo· tysięcy ton. d~puś.cl do W?J.IlY z z. s. s. R., ~tórą 2 
łaję. one stać sję pierwszorzędną pot"'gą . w1·elk1m pośp1e.che~ przygotowUJe rze-

. "" komo rząd ang.elski. 

Chaos w Jugosławii. 
Możliwość rozwiązania 

skupczvnv. 
I Groźny pożar na SI8CJi Nie wolno grać 

Lida. 
Splonęla wieża ci~nfeń; magazvn hymnów narodowych. 

Donoszą z Madrytu, że król Alfons 
XIII zamierza we wrześniu b. r. odbyć 
podróż do Buenos Aires. Podróży tej 
nadają wielkie znaczenie i przypuszcza-
ją, że wplynie ona na zacieśnienie wę„ Belgrad, 19 sferpnfa. 
złów pomiędzy łfisz:panją a krajami A- W. partJI chłopska koalicyjnej panuje 

Wilno. 18 sieripnia. Berlin, 19 sierpnia.. 
Wcmra) m staojj, Uda 'W' mrugaey- Zarząd międzynarodowej wystawy 

ole ocltz1ai1:11 d.rogQwe&10 wybuchł g.roź_ prasowej w Kolonii wystosował do dy­
ny poia!'. Ogień przea:izuc:i slie na wie- rekcji wszystkich zakładów rozrywko· 
fJę ~. lotóra u'.llegtła caił!loorwitemu wy~h i lokali restauracyjnyoh na terenie 
~u. W'Slrutek ctego stacja, po.. wystawy okólnik, zakazujący grywania 
.z~uia ~ wroy. Stnuty obicrone tym 1 w tych lokalach wszelkich hymnów na· 

meryki łacińskiej. Pozatem należy pod przekonanie, iż po wizycie Pribicew::za 
kreślić, że będzie to pierwszy wypadek, I u króla w Weldes nastl\pl rozwiązanie 
kiedy panujący monarcha hiszpański od nądu. Lic7Ją się dalej z motliwością roz­
.wiedzi dawne kolonie hiszpańskie, które wią.zan 1a skupczyny i z utworzeniem no-­

'. oderwały się od roetropolji p_rz.ed 100 wego rZł\du. któremuby byly powlerzo-
1JaW· „.- nowe 'W'Yhoc& 

c::zal!ł(llVJIO _.a.I;\ ~.OOO '11... rodowych. Zakaz ten obeimuje ró.w.n'et 
' l hymn DaJ'.OdOwY niemiec~ 



Sfr.2 
w; 

~ylwotki oltmp11sk1or 
. } ! 

PANNA ROBINZON (AMERYKA) 
- . 

tdohyfa mJstrzostwo sprinterek w biegu 
100 mtr. w 12,2 sek. 

••••••••••••••••••••••••••••••o 
X.to WIO 

kiody, skqd 
I dokqd 

, iadą autobusvf 
Podróżni domagąiq się 

najprymitywnieszych 
, wygód. 

· Łódź, 19 sie.rpnia. 
Jedną z najbardziej zaniedbanych, a 

fednocześn'e palących kwestji komunika 
cyjnych naszego miasta jest sprawa au-

''W ·:t'"f'pfi1s!ł• · -·----------------.„ 5H•e+waws 4A4 •• u WMHP+''SAWH'tN«wn.n 

Jockey club przed · 100 laty 
był terenem spotkań nainiezwykleiszych dziwaków. 

,,Szalony" lord.- Przyjaciel kruków. - Arbiter elegancji.~ Hisz­
pański rumak. - „Duc des Halles". - Nadworna kwiaciarka. - ­

Historyczny królik. 
Paryski Joolc:ey duo za lat pięć ob- po dziś dzień anegdoty. Iryski Jockey-duo UIJW•dzięcza s·w-e istnae 

chodzić będ.z.ie stulet.niią rocznicę swegó I Po wy:jeidzie z Anglii ni>gdy juź me nie był zamo.imy portugalczyk Gama de 
ismienia. powrócił do swej mg;ldistej ojczyzny - do Ma-cha.do. Zajmował on apartametrut w 

Założony wr. 1833 prze.z tow. hodow śmierci przebywał w Pary.W, gdzie zdo- na:r-ożnym pała<:yku, niaipr.ze-ci:wko Luw· 
li koni stał s•ię ulubionem miejscem spot był sobie miano szalon~o lorda. Pod- ru. Codziennie, o j.ed:nej porze, zlatywały 
kań tytułowanych wyścigowców. czas karnawału rzucał z okien mieszka- się na jego balkon wrony i ·m~ki a ima 

Jednym z założycieli był słynny ~ nia złote monety, zapiekane w cieście. de Gama karmił ponurych gości suro• 
dziwactw lord Seymour, o którym lm-ążą Drugim cud:zo·ziemcem., któremu pa- wem mięs•em. 

gg eee EH e W testamende swym zarządził hy 

Anglja ma • • 
w1ęce,1 miljonerów 

niż okrzyczana pod tym wzgl~dem Ameryka. 

pogrzeb jeg-o odbył się rano o te•j samej 
g~.i·e, kiedy ptaki otrzymywały po­
karm. Życz,emtl.u dlriwaka stało się zadośe 
Stado krukó'W i wron nie mogą-c diocze„ 
!kać się swego dobro.d.z:iiej.a podinl-oisło 
strasi„liwy lament. W tej chwili z hramy 
pałacyku wynoszono bru.mnę. Czarn,e pta, 

. Sfery lonidyiiski-e zostały silni•e portt• nów f. szterOO.gów jest wcaJe poka.źną. ki jęły krążyć nad karawan.em, ;j.aJkby' 
szone śmiercią dwóch miljard.erów a.n- Poni·eważ sumy spad!kowe są w .Anglj.z chciały pożegnać przriaciela. · 
gi·e:lskich. Po O•twardu testamentu oka.m wyroko opodatkowane, przeto podatek Do Jockey Klub.u należał między m 
ł,o się, ze ma~ą-tek kh przechocbił swą spadkowy stain.owi poważny dochód dfa nymi autor poczybnych w swoim czasie 
wysokością najśmielsze obHcz.eni•a. Jed- pań,shva. Od czasu ukoń-c.ze:ruia wojn7 romansów „żyda wiecznego tułacza'' I 
nym z ni.eh był Georg Wills, znany w świ!a:towej, a więc w ostatnich 10 lafach „Tajemnic Paryża" - Eugenij.us.z Sue. 
Anglii pod na.zwą króla tytunioweg·o, drtt za.płacili spa:dikobier.cy miljaroowycli for ·Uważał on Siiebie za aTbitra elegancji t 
gi Dawid Yull był zaliczany do najhar- tun 80 milfoinów funtów szforlimigów po- jako taki zjawiał się co wi:eczór, w icora~ 
dziej wziętych finan>Si1stów angi-elsikich. da:tku spadlkowego. Suma tych opłat j.e&l .to o.oobliwszym garn~turze ozdo.bionyna 

Geocg Wills należy do dyn.astji, która najwymowmejszym dowodem biiją><:-ei -w f.runfa.zyjną krawatką. 
od wielu lat za-opatruje całe brytyjs.ki.t: <>ezy prawdy, że wbrew ogólnemu prze- W owej epoce częśdz.j się spoty:kało 
królestwo w tytoń. Ojciec jego zostawił konaniu liic:tba kre-zusów w A.n.glji jest oryginałów i dziwaków, niiż w wieb 
mu, jako jedynemu synowi, majątek wy, daleko większa, an±żeli w Ameryce. ira:dja, ~azzu i bokS'll. Do .talciich„ poofatd 
sok()tkośd 5 milionów funtów szte:rliingó"' Prawdziwą oi-czyzną wiieL..'ldch madą.t-. z niep-raw-dzhveg.o z.darzenia" :należał an.­
który to majątek sir Georg po.dwoił. Da ków jest me -oj-czy.ma do;la.rów, Lecz W.iel ny człomie:k Jockey Klubu maj.or Frazer 
leko większe jest d:z1i.ed.zidwo sir YuJa, ka Brytanja. Wprawdzie tniema w A.n.gli·t osob:niik, który <>fa.czał się nimbem ta4em 
który swym spa-dkobi·e.flcom po:oo>Staw.ił takich po:ten:tatów finan·sowy<:h, których n~czości, opowiadał cu<la o swe:m królew 

tobusów pozamiejskich. Istnieje już sze- ni mniej ni więcej, tytloo 20 mlljooów fun majątki mogłyiby dorównać mi[joo.om ski·em pochod!zen.iu .i zob.ił furorę w Bul<Jd 
reg Iinji autobusowych, łączących Łódź tów szterlingów, t.j. oko.to 900 milj-o:nów For.da lub Roickefollera, lecz dal.elko w:i,ę s1cim Jasiku galopująic ina hlszpańsldm ni--

nie tylko z pobliskiemi miasteczkami a!e- zło·t~ch. . . . k~ jes-t ilość posiia.<laczy forf1;JlD ·~'.edn:o~ m~, który dfog,im ogooem ·zamia~ zie -
t z Klelca · R.· d · C ' .. Lu~ta m~l1.ardex-ów o nazvnska·ch zna. miilwa(}wych, podczas gdy ma1ątki te} tl11ę. . 
. m: a omi~m, zęstochową nycli w całym świ·ede finrunsowym, kto wysolkości w Ameryceenależą do zjawiisik Markiz HruUy Coetquen słynął mÓ'W' 
Ili t. d. Ostatmo po zwyzce taryfy kolej::>- rzy po.zostawili majcttki od 2-10 miljo- sporadyomi:e spotykanych. ze swych dwudziesta dwóch pojedya„ 
wej, komunikacja samochodowa rozwija · k6w. Po ra.z pierwszy p.ojedyinkował sit 
się co raz Wensywuiiej. Ludność chętuie • mają'C }at_ pi~tinaście; f'ewm.eg? razu, ~ 
korzysta z usług autobusów któ ,_ c t d1 • , • d , 0 . • s' c' dy wychooiził z kOSCJ.cla świętego FW... 

sto są tańsze od pociągów. w ty-~~~- o y Zł en-;e na p wie . ~~= ~ł~~tueh'JY!:Z ~ 
runkach zdawałoby się, 'ż przedsięb!or- Jak pracu1"e na1·płodn i e1·szv pisarz angielski, Edgar uHcę Couroelles. 
cy autobusowi będą sami ' dbali o swój Bo w tern miejscu ~biłem c:z.łowi>eb 
interes, okazuje się jednak, że jest zu- Wallace? - odparł st.rury za-w~aka. , . 

ł · · . · W 1847 zreo:r.gam.zowany Jooket 
pe me maczeJ. Ulubionym przedmi-otem rozmów to-- Ogólnem zdaniem Wallace potrzebu cl b t ł ----. ..1 z:ł • 

k h A l · 1 ł · • d i . . b ; • u o ,rzyma nowy ieo41~ OZ'IO.DY IZ 
· Kto w Łodzi wie, jakie wlaśc"wie po- warzys ie ng ji, jest temat: i c w as- !e tJr z en, .aze Y . nap.sac ~ztukę te~· pnedstawide1i złótej młodzieży. Namłod 

•'adamy l'nje autobusowe, gdzie każda ciwie czasu potrzebuje Edgar \Valla~e. ~raln4, albo, powieis~ 1 za'."~b1a r~czme s·zym wfoeprezesem był OIS.iemnastoletm 
ażeby napisać powieść albo sztukę tea- '.JO GGO fur:tow. W:ill;t~;c .n.e spr Lcd~Je lord Fitz. Jam.es. Nazywano wówcza.:s 

z nich ma miejsce postoju i jaki jest roz- tralną? Ile przytem zarabia? Płodność tych sw01ch utwoc::>w; Jest on wspol- c.roi·g.odną i:nistytucję ,,.MOlllitard-cLub„ 
kład jazdy? W -sprawie tej nikt nie może tego znanego pisarza jest wprost niesa- nil.! ze swoją żoną wydaw;;n„ na!dadc.ą, czyli klub.em smarikaiczy. ' 
udzielić podróżnym inforimacji. Wiad.)- mo\\ it~, a jego sila pracy nl.cwyczcr- · nawet. sv.:oim wlasn~·m ajentem, oraz w epoce drugieg<> cesarstwa -cht~ 
mo tylko; że każda linja obrała sob·e in- r:ana. przt~ dsiębiorcą .teatn.invm. . . Jockey Klubu był słyttlllly z d01Wcipu • 

· · t . . t b M . j . . t t . -' . d . „Przez długie lata - opowiada pisarz w~e1ko-nańskich kaprysów 1....:-~ę Gra. 
ne m_ 1e1s.ce pos OJU, ze au o usy przy- nie w1ęceJ co rz'·' yg."ut•1e wv aJe • dl d · · · -i- ~ . , • " - ' .. ; -~ - pracowa1em a rug1ci1, 7arnm nic moint-Ca.deronsise . zwany pr,zie:z pa.rys· 
Jeżdiżają, kiedy chcą i nikt nie stara s i ę ori nową pow1e~ć. rownoc1:es ~: ~ graJą na nauczyłem się pracować dla sieb;e. k'•ch r "k • 'd des Hall '' gdyt 
uporządkować' J'akoś komunikaci·i· mię- s.::cnach Jego dramaty, mow:ą 0 scena- Moi· a powieść która była pierwsz„·m l 1b· 111 J:czrukr~w1 "ku-c b..i__ es '· p 

· h f'I h kt • · 1 • " UJ :1JB. po o ews u o• -uarowywac os.. 
dzymiastowej. ~~Lisza~ i .mowy<: ', o:e wvszir_ ~ P?a moim wielkim sukcesem, . „Zapaśnik.„, łaiiców. 

JC[{G pióra i które.Jak sz:i,bko l'!a~;s.'1 1 : t.tl\: przyniosła nakł dcy 20.000 funtów, a z dziej.ami Jockey Klubu zwi.ązau 
Należałoby przecież pomyśleć o og61 szybko sprzedał i azeby doocrrnc 1mar:-:, mni'e 6 OOO . t · . · śl" · k · · ,_, I 

· t , ·t ·1 h t • • 1es wspomn·1en1e 1·czne1 . WLaClaT.K!l za 
llym rozkładzie jazdy, który można by- n:ioz.~a czy ac. W ro7:ma: J:'C,~ „s ort. s o- Jego system okazal się doskonały. belli, która co wie{;zór u wrót kluibtta 
łóby nabyć narówni z rozkładem kolt.- n~s (now~lki), ~tore Vvai_. a.:~ umi~C w I bo niezależnie od tego, iż trzy teatry sprzedawała fiijołki. Zarząd K,Iubu z wła 
)Owym. Publ'czność wówczas znałaby m.strzows~1 sp?s.ob ~osto\o,:vywac do I !ondyńskie grają i;go dramaty, trzy ściwą fxan-cuzom galanterją posfanowil 

smaku ang1elskie1 pubhczn'Js1;1. ~n~e. t~upy, pr~ez. meg? s~orzon~, ob- nadać m~ł.ej, !1~gi-ei. dziewe.czce tytuł 
trasę jazdy każdej linji, godziny odjazdu, ~.ijdziwniejsze ;est, to. iż \Vszyscy JezdzaJ~ prov.:mcJę z Jego mnymi dra- nadworneJ .k~•taciarki Jocker Klubu. 
przyjazdu i miejsca postoju. Nie ulega sa przekonani, że wszvstkie te dzida ~ą i_n.atam1. TantJemy teatralne. tego sz~zę Wręc.zottl!O JeJ w r. 1.~7, dyiplo~, a pod­
wątpliwości, iż wydani~ rozkładu jazdy warnntowanie -au1:entvcz'.:c że wyszłv shwca .wynoszą 3 do 4 tysiące funtow czas doro.cznych wy~c1go:v kazdara~owy 
zwiększyłoby frekwencję autobusów. g • . · , ' : tyg-odmowo. lzdio·bywca Gr.ai:n<l Prix miał 0tbow1·ąze;k 

z t1od Jego pióra i ze Walta"~~ wcale mel Niemniej i Wallace musi czasem pra- ofiarować i~i suknię przybraną b.arwanu 
Władze miejskie powinnyby rów n· cż posługuje się sztabem wspołprarowni- cować z deficytem. Fala gorąca, która jego stajni. / 

8t\tYć do budowy chociażby prowizory- k<.lw, jak to anegdota wspomina o Du- przeszła przez Anglję, kosztowała go Mała Izabella opiewana przez ~„ 
cznych dworców autobusowych, .,.dyż masie ojcu kilka tysięcy dolarów, gdyż pisarz nie tów, uwieczniona prz,ez malarzy prze-

.,, • był zdolny do pracy. Jego twórczość trwała na poste:run1m dwadz.i eś·cia lat. 
oczekiwanie na przyjazd sa'Tiochodów m wyraża się w następujących cyfrach: Podczas oblężenia Paryża Jockey 
pod goteim niebem nie należy do przy- Napisal on dotychczas 140 powieści, 8 Klub stał się dla swoi.eh członków oazą, 
iemnośc. i, szczególnie w zbliżającym się „811BdBBra" - płagjafem dramatów, jakich 400 nowet na sumę 9 wMórei zgłodniałe ofiary oblężenia mo 
okresie jes·ennym i zimowym. milionów -wyrazów. Jak szybko pisze gły się pożywić. 

Nieznana dotychczas wę~ierska pi· on te swoje utwory? Zarząid Klubu przechowuje men11 z r. 
Inne miasta polskie, jak naprzyklad 

Kraków. mają już sprawnie zorgani!:o­
waną komun ikację autobusową, dworce, 
biura informacyjne w śródmieściu i t. d. 
Czy tJódź n· e mogłaby sobie na to po­
zwolić'? 

Dotychczas nasze - autobusy często 
mają postoje na ciasnych podwórzach 
w dzielricach odJegłyc:1 od centrum, są 
odrapane, brudne, -niechlujne„. Zasadni­
cza sanacja jest więc konieczna i nie 
cietlli zwfokL 

sarka Irma Tillinger, wytoczyła przed ~ Pewna księgarnia - opowiada 1870. Porcja ba·ran:iny ko,sztowała wów­
sądem budapeszteńskim proces libre::is· \VaIIace - wyraziła pewnego razu ży- czas 108 franków. Pewnego ·razu na<l­
tom Kalmana, autora wielu popularnych czenie wydrukowania powieści, zawie- wor.ny dQ.s.tawca sprzedał klubowi sami 
operetek, Brammerowi i Grunwald.owi rającej 70.000 słów. Manuskrypt mial cę królika. Biedactwo znajdowało się w 
oraz Jenbachow; i Steinowi. W skar- być w poniedziałek w południe w dr.u- powairuem sfani-e, to uratowało ją . od 
dze swej twierdzi ona, iż libretto spa- karni. Pracowałem od tej chwili 17 go- śmierci.. Niebawem podwórko Kluhu za­
rządzone przez Brammera i Grunwalda dzin dziennie, naturalnie ' dyktując swej roiło si ęoo. król1ik:ów. Dnia 25 maja, 1871 
do muzyki „Księżniczki czardasza" jest żonie, robiłem korektę i „Hrabina-cudzo- kiedy Paxyż radował się upadkiem ko· 
identyczne z librettem O.peretki „Poszu- ziemka" była w umówionym terminie muny, przybył do Jodrny Klubu n.a obiad 
kiwaci skarbu", które Qp.a przed napi- w drukarni. Trwało to wszystko niespeł- wódz M"mji francuskiej, generał Gallillet 
san:em „Księżniczki czardasza" napisa- na tydzień. Najwięcej czasu zajęta mi w towarzy·s.twie oo·cerów sztabowych. 
la. Operetka ta była złożona budapesz- powieść „Gunner" - 5 tygodni. Trzeba Był to zaL.;te Msforyeztny obiad, gdyż ku­
teńskierim królewskiemu teatrowi, ale dodać, że równocześnie pisałem też dwa cha:rz podał zwydę:zcom paszte-t z króli 
nfowystawiona. Niefortunna autorka do- dramaty. -Ile potrzebuje Wallace, ażeby ków, które przetrwały oh.Iężeniie Puyta, 
maga się odszkodowania w wysokości napisać nowelę? Kilka minut po obk- wy.głosił przy.tero mowę .na temat żywot 

· & Lukar~ 300,000 pongo. dzie. albo oo drW!'.iem śniadaniu. · lllOś.ci &-~. · 



• 
,,Kiedy pana szlag trafi''? 

Tak zwraca się do interesanta „dowcipna" 
urzędniczka pocztowa. 

, Lódt. 19 sierpnia. I przeclet powinna pani włedzle61 jak dłu-
Do reda!Ccjl naszej zgłosił się Jeden z go idz:e przekaz •.. 

czytelników i opowiedział następującą A na to moja grzeczna urzędnkzka: 
hlstorJę: - A cZy Ja wiem, kiedy pana SZiag 

-- Pr~d kilku dniami poszedłem na trafJ?­
pocztę celem wysiania pieniędzy :lon:e Miir:szkalem przez wiele lat w Arne· 
mojej~ bawiącej w miejscowości kura· r:vce ! z trudnoścl4 mów1ę po polsku. 
cyjaej. Mając na względzie pośpiech, :ta· Byłbym niezwłocznie zwródł s. ę z za­
żądałem przekazu telegraficznego, któ· ialenietn do dyrekcji na urz~dnlczkę i 
ry kosztuJe pięć razy więcej n.lż zwy· Jej kolegów, którzy śmieli się z „dobre­
kly. Równocz(:śn:e zapytałem urzęd1!i· go tartu"ł ale niestety, słabe wtadanie 
czki, kiedy nadejdl\ plent~dze do miejsc.a J«:!ZY-klem on'eśmlela czl'1wkka. N:c 

- Ależ panienko, ta pyjama jest za I przeżnaczęnia. Odpowiedt brzmiała: chcę Jednakj aby cała rz.;cz minc;ła bez 
długa dla mnie. . - Nie wiem, bo przecież ja tych pie· echa. 

- Ależ, szanowny pan, z pewnością l niędzy n:e będę nosiła... •** · 
jeszcze urośnie... - W1iem, żę pani ich nie zaniesie. ale ~piero niedawno ukazał się t•kólnik 

p. rnin. Składko\1,sk!cgo o kon : e.:zno~l.:i 
zachowan;a na urzt;dii~ takru ! ~!'zecz-

w M! 34 X 

'-· 

- Dlaczego pan nie idzie do domu? 
- :90 mam złą żonę,-która mnie W-Y-

rzuca za drzwi. 
- Z jakiego powodu? . 
- DlategoJ że nie przyohodze do d<1 

mu. 

Pomysłowa • k Ż b k Ó nego traktowa1:1 a ;nteresa'1tów . .le~!! w sza1 a e r a w praktyce ta grze.:t·10-;ć tak wygl.1da . to • 
możemy sobie P'JWilJSZOWać. T~m b1r- Na ·~ adv uhczne. 

niepokoi spoko1·nv~h obywatel•" łódzk1·c·h dziej, że podobne wvpa(,~~.1 nle są spora: I Przed domem przy ulicy Kowt'eń.skleJ 12 na 
"' . . • dyczne I raz PO raz _0L z (~UJcmy cba I 30-letniego Wawrzyńca Chł-ostę napadł 'llklś 

11JeżtJIL nul dostają 1almużnv u/ogam - atakowi rakterystyczne _skargi . .'.'l'aia"łoby wre· l :ubir, który zadał mu Siedem ran głowy j~mś 
szc!e z tern sko~czyć, nie tyle przez .za· i tępem narzędziem. 

narwowamu. hlenia ł pubhczne awantury. w icie l . 
przez samokontrolę elementu urzęd.1 - .. Ra~nym zaop1ekowalo się pogotowi~. )>ł)t 

Łódź, 19 s:ie:rpnła. I Wł.adze polic'y}ne po"Wintiy sit za.inte czego, który winien nie tylko nie bronić I hcia folga opryszka. 

W lodzi os'tatnio ~rasuj~ pomysłowa reaować f"\ pontyało.Wft sza~, która jak 11 kolegów, raZących swef!l zachO\":a-niem, I Na placu Wolności został !>Obity. przez mor 
SZ8ljka. teł>ra.k6w. Cz.łonk-0w1e tej „orga. dotychct:as bezkanue gra.tu1e w całym ale wręcz ukrócić ich meprzystoine po· , ustalonego si:irawc~ 27-letnJ Ka.zlnner.t Wen 
nizatji" mi.almj-ą się lekarzami, a.dwok~- mieśd.tt. p!sy. l rek. Udzielono mu pomocy lekarsklel. 

·taanł lub i.:ztfynie:tatni, którym zwichnęły wua; Wf!W!llMl'&lMłiJi!fliMIWm• r &asa rrr 
b:tje:rę działaiblia wojenne lub imte trag, ----

a 

ame przejścia życiowe. Są to nectywi$ •MUSIMY WIEDZJEC 
cie luctzje o p8'Wlllym poziomie int~hgcn• ' co JEMY. 
ejL Opra-00wali 01lli pl.a.n k.alilpa.nJ!. żeb-

=~1~:~ieds~ s~~ ~:u:'~t~~~1! PRODUKTY SPOZYWCZE BĘDĄ PODLEGALY SUROWEJ 
KONTROLI. co: 

Do m.ieł*aft :wnożn.iejseych k11t>Ców 
pruiDJ\'~wców tub lekarty przycbodil 
jegomołć W zniuozooym, wytartym pa.1-
łocM!. Gdy zostaje sam na sam z właśct„ 
c:Mlem m.i~2'Jkal1.ia odpina palto i odsła• 
Dia nagą pied. 

Ł6dź, 19 9ierpniia. Mleko, nabiał, mięso d-0.wm:zane nnsze lo sz.er.oikiej aktji, paral1żującetj maic~ 
N.Mfednoi1orotnie na łamaćh „Expres· mu miastu częst~ j-est wręcz szkodliwe je :.rozmai·tycli d-o.stawców tyw.nio4ci dv'

1 

su'' wskazywaliśmy na. niechl!!ioe prze„ zd.rowi•u. Pol:icia i pogotJwie wd.ąz notu miast. · 
~bowywa'Dlie artykułów iywnośc1.'lwycb ią wypadki za-trucia mi~$~m. :at.i; doty:::h Dopiero wczoraj departament ~ 

i ich problematyc:znĄ wa.rto~c odzywl.'zl\. czas miatodajn-e czynni.ki nie pomyślały zdrowia ministerstwa spraw wewnętn-

- PtóCl! palia i spodru cie m•tll tad 
Aef gardu-oby. Ra.t--f mirie paa. d~ m! 
pan llibranie. Nie jestem jut :i.dolny do 
praq... Mog~ panu przedstaw.tć dyplODl 
leka.rm .. 

!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!l!!!!!!!!!!!!'!!!!!!!!!•!!!Y!!~!!!!-!!!-!!!!' !!!!EP!!! nych wydał przepisy, wykonawcze cło , 
rozporządzenia Prezydenta o d<l'ZO.l"%e 
.nad żywnośdą. Przepisy te omawiają ne 
r-oko mgan-izację dozoru fywności()W~ ., 
n.a tarenist całego państwa. 

„To • nie dz:ecko". 
Dyplomu <H:ZyWiście nie przedata wia.. Krwawy posiew plotek „przyjacielskich." L6dt, obok Wartzawy, Krakowa. f 

Ody otrzumuje odpowiedź, !e nie otrzy 
ma ubrania, prosi o buty, bieliznę, ka­
pelusz. lub nawet krawat. 

P.ozn.anfa będzie specja·lnym okręgi.em 
Lódi, 19 sierpnia. ciebie. i Państwowych zakładów ba.dania żywno« 

Ponura tragedja rozegrała se w mle· Ostarczyk nte Sprawctzat nawet tych · ci, który zajmie się kontro.tą ws.zystldch 

G0s-podarz daje mu de.likamie ® 2't'O 

zumie.n.ia., że n.ie moie nic zaofiarować i 
cboiałby się już % mm po.teg.n.ać. . w ów­
C%8.S ubrak łapie się swego najlepazego 
tricku. 

sz.kaniu Ostarczyków, Przed kilku ty1Zo· plotek. /przywożonych artykułów spożywczych. 
dnirumi Ostat(:!ykowa powiła dz.:ecka. Udał się wprost do domu. zamknqł Zakła.d ten obejmuią-cy działy hydir-oo!Q­
Mu jej, robotnik fabryczny, otaczał io· drzwi na klucz · rzekł krótko do żony. giczny, toksykoJ.o;!iczny, nabiałowy ł o­
nę najtroskliwsza opleh. Calem! wie- - Zrobie z tobą koniec. Zdradzał·aś · gólno chemiczny w najbliższym cza&e 
czoram· przesiadywał w domu, ba w!ąG mnie. i przystępuje do pracy. 

- Jestem człowiekłent ehOl'y!ll, -
gdy ktoś odmawia moiel prośbie, dostaję 
ataku nerwoweio. Momentalnie tracę 
pnytomnoć i kilka godzin trzeba mni~ 
cucić. 

się z dzieckiem t pomag-aja,c żonie w pro j Daremnie młoda kob:eta przysięgała !
1 
•WM!W!Ołlfiii111iiili1W"• 

wadzeniu gospo.darstwa. Ody onegdaj mu, że jest zupełnie niewinna. Ostarczyk I 
spotkał kilku znajomych, ci mu opowie· porwał ze stotu nóż I zadał ŻOnie cios 

•• 

Orgie wehikułów. dzieli o straszn:srch rzeczach. w pierś. Krzyk· rannej zaalarmowdy sa; i 

7 To nie twoje dzie.cko - o§w;ttd· s~adów, ~tórzy :VYłamali drzwi I dostali i Przy zb.egu ulicy Piotrkowskiej i Za· , 
c.zyl m~. - Wszyscy wiedza., !ew.cza- się do rmeszką~ia. pstarczyka obezwtad wadzkiej dostał się _eod koła samochodu 
s1e ~eJ. nfeobe.cnMci ~rzyc~o~z1 l. clo nł~no, a ranneJ udz1elo110 pomocy lekar- 54-letn Bolesław Sadowski, robotnik, Oświadczenie to za.w.su wy"Wołuje 

po-żąaa1ny skutek. Gospodarz sięga c10 
ki.eszeni i daje iebraltowi ialmutnę. 

was Jak;1ś młodzik„. Ludzie śm1eJą się z sk1eJ. zamieszkały prz;y ulicy Górnej 17. w~-

„Lekarz", czy „ i.nżynie.r" dziękuję i wy­
chodzi z godn<>foią z pokoju. Po kil'kuna 
jrtu minutach w innem mieszkaniu powta 

- ·· ··-- · - zwane pogotowie w stanie d~ć cietk!m 

rza się ta~ historja. I 

Eł 

„Zabawa głodomorów". 
Oryginalna imoreza, która nie doszła do skutku. 

f.6dj, 1g sierpnia. J bezro-botin.i. W-szystikie instytucje noha 
Przy dolegJlwo~~la~ tołądkowo-kJszkow:vch Od kll:ku tygo&.i krążył po mieJc.ie rowały sW!ł pomoe. Otrz)'lilaliśmy już roz 

braku apetytu, atonjf kiszek, wzd~clach, zgadze. młody osobnLk który sp~dawał bil~ty mai·t• prtedmfoty na lo-terję fantową, 
odbijaniach, ogólnem podrażnieniu, bólach Ił°" .1.. ł:....i „ . . _ .J b 1a1~ k. · _ .J _ - • 
wy mf&teoowych, załtosowanle t-2 szklanek na „za:oawę g -~OtttO't6w , tna13.C~ ~tę ou ezp uią ór iestcę, Jewllll z res-taur.aq1 
naturałnef wody gorzkiej „f.ranclszka - Józefa" być w Rado~oszau. Mł-odzi4lniec odwie- ob.i.ecała nam t.runki. . 
wywołuje doslrnnałe «>1>różnlenie przewodu po- dtał naw~t ndektónl sklepy proponując Niektóre f.irmy kupowały od owego 
karmowego. Ot>lnJe szp!talen wykazuJq, te na-, sprzedaż kart wstępu "W cenie dwóch zło osobnika bilety. Gdy jednak upłynął ter-
wet obłożnie chorzy chętnie biorą wodę Fran- --L • • • • - .Jb ć b 
Ciszka-Józefa I czulą potem znaczną ulgę ty-\;łl. nu.n. I11aią-ce1 s.1ę oa Y za awy, uozu-

Żądać w aptekach 1 drogerJacł!. ' -- Zabawę tę - m6wil - urządzają miruio, i! w całei tej imprezi.e kryj.e się 

Morderczyni własnego dzieckt:r 
opowiada sądowi swe tra~iczne przeżycia. 

Lódź, 18 $ferpnla. zakneblował JeJ usta l tnlewoHł Ją. 
Aresztowano ją w jednej z wiosek Ody J>OWróeila do przytomności, już 

pod Łodzią. Wieśniacy Poinformowali go nie było, 
policję, ze Aleksandra Maclerezyków- Nie chciała o tern nikomu mówić. 
na utopiła w stawie swe nieślubne dziec Obawiała się kompromltac::Jł, a nawet 
ko. W czasie dochodzenia nie przyzna- utraty zaJecla l ukrywała wszystko 
la się do winy i dopiero na rozprawie przed chlebodawcami. Ody urodziło się 
sądowej opowiedziała wzruszaJMą hł- dziecko postanowiła je zamordować. 
storję. W nocy wykradła się z mieszkania i uto 

Pewnego wieczoru przechadzała się piła je w stawie. 
obok toru kolejowego. Od~ oddaliła się Sąd po przesłuchaniu świadków ska 
od wsi zaczepi! ją jakiś zbir. Nie zdo· zał Maciarczykówne na 6 micsięcv w!ę 
~ata sie orzed nim obronić. Napastnik zienia. 

jakieś ouustwo. Zwrócono się do polkji. 
Jak się Ołkazafo rulet absolut;JJie nie my­
ślał o urzą.d..zemu zabawy. Mikołaj Bra­
tek, tak bowiem br:zmiało nazwisko sprz.e 
dawcy hil•tów wpadł na pomysł łatwe­
go %ttobb. Wydrukował b.i.l•ty i sprze­
da:wał iti w całyin mieś~ie. Bra.tkowi s:pi­
saM protokuł celem pociągnięcia go do 
odpo~ki karnej. 

• 
Zatrucie alkoholem. 

Pt11d domem orzy ulicy Brnzl6skiej 128 
znaleziono 47~1etnłego Jana Goszcza (PrzemY• 
3ława 47) zdradzaJ~cer;o słabe oznaki życo:la. 
Zabtatti> ro do lc:>kalu 2-go komlsarJatu, doka.d 
wezwano poiotowfe. Prz:vbyly lekarz skonsta· 
towar ~e alkoholem. 

przewiozło go do domu. 
Na ullcy Retlińsk ieJ został przejecha" 

ny przez wóz 34·1etni Bolesław Orzelalc, 
zamieszkały przy ulicy Karolewskiej 30. 
Doznal on c ężkich obrażeń cielesny~h. 
Pogotowie .- rzewlozło go do domu. 

Na ulJCy Kopernika została przejecha 
na przez samochód 19-letnia Helena Lu­
c ińska, bezrobotna, zamieszkała przy u­
licy Przędzalnianej 10. Pogotowie stwier 
dzilo poważne uszkodzenia cielesne. 

Nieszczqśliwv wyoadek w fabrvc~ 
W dn iu wczorajszym w fabryce przy 

ulicy Gdańskiej 108 wydarzył się nie­
szczęśliwy wypadek. W czasie pracy 
56-letni robotnik Woje ech Łuczak (Po· 
morska 55) został uderzony korbą ma· 
szyny. PogotQWie po udzieleniu pomocv 
le~arskiej przewio~1o go domu. 

Rozt:Jaczllwy czyn slużące; . 
W mieszkan·u dozorcy domu przy tr' 

licy Wolborsk·iej 33 otruta się kwasem 
solnym z.amieszkflła w tym samym dn· 
mu 27-letnia służąca Antonina Ciotek. 
Wezwane pogotowie pó udzieleniu pier­
wszej ponnocy, w stanie ciętkm pn.e· 
wiozlo il\ do szpitala w Radogoszczu. 
Powód rozipac~J.iwego kroku - rozstrój 
nerwowy„ 



Str. :f. 

·Rakieta humoru. 
-:-

Dw~j ioście siedzll przy stoliku u Gosłom- j 
illdego~ W pewnej obwili wpada do cukierni fa- I 
kiś zdenerwowany lodzermensch, kłania się fed- 1 

nemu z siedzących przy stoliku, podbiega do te- i 
lefonu, .od~uca słuchawkę i ucieka. 1 

· ,...:_ Kto to był? - pyta jeden z gości, siedz1t· : 
cych przy stoliku. 

- Nie wiem, jak on się n.a'łlywa.„ Ale wszysc~ 
go nazywają ślepą kiszką.„ t 

- Dlaczego? . 

- Bo jest ciągle podrażniony i niewiadomo I 
~oc~ istn.ieje na świecie.„ 

•• •• 
Spotkall się na ulicy. Obydwaj opaleni, wy-

toczęci, widać, że po urlopie. 

- No, jakże się panu powodziło? 
- Cudownie, cudownie.~ 
- Gdzie pan był?„. 
- W Krzeszowicach ••• 
- Gdzie to jest? ••• Pewnie to jakaś dziura?_ 

Jak ~- mógł wytrzymać? 
- Nie byłem„ sam. Mieszkały ze mnę dwie 

lłostry. · 
- Siostry?'" . Przecież pan nłe ma sióstr! 

I 

z 

Wielka kolonia robotnicza na a. S/qsku. 

W ~·więtochfowicach urząd wo}ew.ódzki buduje 204 domk, przeznaczone na :nre 
szkania dla miejscowych robotników. Każdy domek posiada 2 pokoje, kuchnię, 

boczne ubikacje, strych, piwnicę etc. • „„„„„.aall!llll„„„llllmiEA•m„„„„„„.„„ •• „„„„BE„iEAl„lllB 

Prysły marzenia o wielkiej łaodzi. 
W ciągu 30-tu najbliższych lat nie będziemy 

porządnych bruków. 
mieli 

Łódź, 19 sierpnia. 

1 

warunków, w jakich żyje1my, łudz'liśmy 
P. ławnik Izdebski oświadczył przed- się ciągle, że bruki łódzkie ulegną jed­

stawicieJ.om prasy, że Łódź nie może so- nak pewnej zmianie na lepsze. 

J 

MM FP-QAIP ;a W 

Kto winien ocen-ac 
artystyczną wartość filn1u? 

O wartości artystycznej filmów, zw; ą· 
zanej bezpośredn ' o z wysokością opo­
datkQwania ich, decydują u nas wyłącz· 
nie urzędnicy. Mag1stracioe komisje ar· 
tystyczne składają się nie z ludzi, pos;a­
dających pewne zawodowe kwalifik acje. 
lecz poprostu ~z ludzi „od b 'urka" ... 

J' Oczywiście - jest to nie w porząd· 
!::.;.. N~!e±a!nhy nowołać wszędzie na 
członków taki~tl komisyj jednostki ze 
świata artystycznego, których nazwiska 
dawałyby pewną rękojmię, że ocena ma 
p-odstawę w rzeczyw istej znajomości 
rzeczy . 

Pierwszy wyłom w tym k 'erunku u· 
czyniła obecnie Warszawa. Magistrat 
stołeczny ustanowił obecnie komisję do 
oceniania artystycznej wartości filmów, 
zapraszając na członków jej artystów 
takich jak pp.: Józefa Kotarbińskiego z 
ram'enia dyrekcji teatrów miejskich ~ 
prof. K. Stryjef1skiego ze szkoły sztuk 
pięknych, oraz prof. W. Skoczylasa. 

b'e p-oz\volić na asfaltowe bruk1, że w.:y Nadziej.e nasze zostaly rozwiane. 
bee tego ,Marzenia o wielkiej Łodz', prysły. SŁONE ODSZl(ODOW ANIE ZA PLAG• 

- Kto panu mówił, że to są moje siostry?... w ciągu najbUższych 30-tu lat jedynym Rozwój naszego miasta wstrzymano na JAT SZTUKI TEATRALNEJ. 
•• $ 1 

Pipstock ma tylko jedno oko. Drugie stracił 
aa wojnie. Podczas jakiejś awantury na ulicy, 
fdzie powstało zbiegowisko gapiów, Pipstock 
spotyka swego znajomego Rotstocka. Obydwaj 
przeciskaj11 się przez tłum, by zobaczyć, co się 
italo. · 

materjatem, s!użącym do zabrukowania przeciąg 30-tu lat. Trudno bowiem przy 1 ulio łódzkich, może być tylko kamień puszczać, ażeby na „kocich tbach" mo- Niezwyk e wysoko ocenia się nieraz 
w Ameryce wartość własności umyslo· 

polrny, czyli t. zw. PQI>ul~ „kOł'.;iel glo powstać „współczesne", „europ~j- weJ·. Oto .. charakterystyczny przyktaA 
łby". skie" miasto. - ut jaki wydarzył się niedawno w New-Nie jest to pogtoska, lecz autentycz- Krótkowzroczność zwyciężyła. 

ne oświadczenie ławnika wydziału bu- Dzięki niej ul'ce Łodzi nadal będą cią Yorku: 
down·ctwa, który nie bawi się w ca- gle w stanie „reparacji". A ciągle napra- Najwyższy sąd stanu nowojorskiego 
canki-obiecanki, nie przyrzeka złotych wianie też kosztuje. orzekł, że sztuka „Rajski ptak" napisana 

Rotstock odpycha Pipstocka, chcęc lepiej zo- gór, lecz stwierdza kategorycznie: Zachodzi więc kwestja, co fost opta- przez R. W. Tully ·, wystawiana z wiel· 
baczyć. Pipstock oponuje. - Pienffędzy nfo mamy! o innych calniejsze: wyposażenie miasta w po- kiem powodzeniem przez przedsiębiorcę 

- Panie Rotstock, czego się pan pcha?... I brukach nie może być wiec mowy. rządne, europejsk'e bruki na dtuższy Olivera Moresco, jest plagjatem sztuki 
- Co pau tu zobaczy ze swem jednem Na pierwszą po!·owę tego oświadcze- przeciąg czasu, czy też latanie dziur „ko p. t. „W łlawai", napisanej przed 18-tu. 

oklem?.w n:a byliśmy przygotowani. Kiedy Łódź cierni l'bami". które wymagają ciągłej laty przez p. Grace f'endler i wręczoną 
- Co?.w Ja widzę więcej od pana! miała pieniądze na dobre bruki? Le..:z konserwacji i co za tern idzie ciągłych przezeń p. Moresco. Sąd przyznat Frend 

„ _ Jakto? Dlaczego?- mimo to druga część ośw ' adczenia byla kosztów. lerowi od Tully'ego · Moresco odszkodf 
dla nas niespodzianką. Mimo ciężk:ch Ex. wanie w kwocie 781.889 dolarów. 

- Bo pan, paJrz11c u.a mnie, widd tylko fcdno •••••a•lllllDDMi!l!DllllllH!fS~-llimma•memm•••mm*!liiBWB••t1•mm'•••••••••••••••*lliil1AmBl•!iiiliiWi!i.w+MdliDIPml!lll••' 
elo, a Ja, gdy patuę na pana, widzę dwoje 

. . - &•WF :awz:aa Walka z bandytami na ulicach Paryża . 
Czterech rannych, dwuch zabitych.-Panika w całej dzielnicy. 
W piątek po obiedzie, spokojne qua:r I dom został szczelnie otoczony. wiadomo, jakby fo długo trwało, gdyby 

1 tier Fambourg du Temple, z'O'stało do Oblężony przestępca m-o7iUllllał bez- n.ie pomysłowość młodego poli<:jantai. 
: głębi wstrzą~ięte echem w~, jak~ nadziejność swego położenia, lecz wido- ~anicey'a, który dosta~ si~ na p~e~e 
j stoczyła po~CJa z b~dyda.t~nn . zabary- cznie postanowił ~ogo sprzedać sw.e zy piętro domu po przeciwpeJ st:ome ulicy 

1 

kadowanynu w sJtlep1e z bizutet')ą. ciie, bo się szczelme zabM")'lkadował 1 gra i stamtąd paru strzałanu połozył trupem 
Z opowiadania naocz.nych świadików dem kul zasypał ulicę... bandytę. Kiedy policja. wkr<Y--<Zyła do 

tragiiczne zajście przedstawia się w spo- Znów dwie osoby padły r~ne. sklepu, wśród kawałów szyb i luster le· 
sób następujący: W ciągu kilkunastu min.ut zebrały s:ię żał na podłodz-e martwy już jubiler Ain-

Około drugiej po południu, kie,dy w tłumy publiczności zdziwionej i przera- dre V aneste, a obok niego zabój-ca. Dwa 
handlowej i sfa.rej dizielni'Cy, zamieszka- żonej. hrowningi i kil:kana.ście wystirzel-onycb 
J.ej przeważnie pn:ez ludność żydowską, Kat'etka pogotowia zabrała r.a:niny-ch, magazynów leżało trochę dalej„. 

j pa111ował ru7h jak.na.jhardziej ożywiOiily pobHskie sklepy zostały zamknięte. W Przy zabitym nie zna]ezfolil'? ż~ooyclt 
, - przed . J.edn~ z bardzo tu ~cz:iy-c:.~ chwilę potem przybyła straż _pożarna. z dowooow. Podobno w ~eszeru ~ł poi 
, sklepów 1ub1lersk1ich zatrzymał się 1a.lcis pompami oraz aiparaty do gazow łzawią- ską gazetę. Taksamo rue natrafi.ono do-

l 
podejrzany osobnik, lat około trzydzie- . cych. tąd na ślad jego wspólnika. W każ.dyn. 
stu .. W~ótce. pode~ło do nie~. jakieś I Rozpoczęło się formaJ;ne oblężenie, I ;azie musi~li to być wielcy zhrocltn:iarz• 

l 
dr\1;gte m<lywi.duwn 1 razem pilme oglą- które wywołało taką panikę, że pe~- 1 to zbrod:ru.arze - des!perac1;. 
dali wystawę. na kobieta oszalała ze strachu„ bez za- W go<lzmę potem spokoi zapanowaf 
I Kiedy ze sik.lepu wyszedł przygodny dnego powodu wyskoczyła z pierwszego w całej dzielnicy, lecz do pói..1nej n<>q 
interesaint, podejrzamri. ?~hnky wesz!i piętra na bruk. . . . . . Z.bierały się grupk~ ludzi przed fat~1nym 
do sklepu, skąd, po chwiJ.i, rozległ Się Osaiezony bronił Stę roz:paczliwi.e i me skl~pem, komentuiąc smutną batali ę. 
głuchy strzał browningowy i chrapliwy li1liZJ MW1lUl&&L Mi+ i!pm;ęw; -~ 
krzyk ofiary. · h 

To jeden z napastników zażądał po- Oryg1nainy budynek w Katow1cac . 
ikazani:a pi.erśc.iooilców, a gdy jubiler ot-
1 worzył kasę, bandyta W'>akował mu kulę 
!w sik.roń. • 
f . Po mo.rderstwi1: .n~pas~y chwycili 

.' laftepsiy pływak świata s:twed ARNE le~ce .drogoce11J001Sc1 i chcieli z łupem 
• ' • ! uc1clcac, lecz odgłos str:zału zaala.rmo-

BąRu, zwyc1ęzc11 w pływaniu na 1.506 lwał przechodniów, którzy też całą gro-
mtr. w otocm11iu pływaczek -- ze strO- mada rzucili się do sklepu. W~dząc to 
lJ$1 lewej p. ERKENS a z prawej ·- jeden z bandytów w mgnieniu oka rotjen 

REYBÓRN tował się, że tędy odwrót ma jttż od.cię-
• ty, dał trzy str.zały dlO zbitej cmby prze-.„ rSMl•Q• w cliodiniów, którzy wnet się rozpierzchli, * pozostaiwiająic dwoje rannych. 

Przy licznych dole2liwościach kobie- . Korzystając z tego drugi opryszek do 
cych, naturalna woda gorzka „r·rancisz- · stał się do piwni-cy i zbiegł. U.c.zyiniił:by to 
ka - Józefa" sprawia znakomitą ulgę. I zapewne i morderca 1-ecz w tej &a.me} 
Swiadectwa klinik chorób kobiecych • chwili nadbiegło dwuch pol.i-cjantów. 
stwierdzają, że woda Franciszka - Jó- j Opryszek przyjął ich gradem kul. A-, 
zefa, . jako łagodnie działający środek , genci się cofnęli, leez również odpowie- · 
czyszczący, jest stosowany z doskona- ' dzieli ogniem. Mowy o ucie-c:xce ju.Z nie , 
łym skutkiem zwłaszcza u położnic. lbyło tembardziej, że wkrótce z poblis-ł l(:tfowfoe· ofrzyinmJą 'do użytku Jeszcze w b. r. gmach dla bezdomnych, wybu· 

Ża.dać w aptekach. kie.go kom.isatj.a:tu nadk:J.Unęła pomoc i dowany wed~ najnowszych wym_a~ań bud-owniczych. 
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W~slarej bibij()ftece kla!Sztornej w Hisz pa~Ii wst:ód tliezłiozOr!ych szpargałów z1d~Lono powyższe ma1c·" iliło imściel­
ue katalońskie z XII wieku. Wartość Jego zan>wm pieniężna jak i artystyczna jest kolosalna. 

A 

.Majątki 
Liczby, które 

Przed 

WJ "IHSF EE 4M444W 4A iNWWWA 'HM -
najbogatszych ludzi 

, . 
sw1ata. 

mogą wprawić w osłupienie nawet astronomów. 

kilkudziesięciu laty ·Rockefeller 
sprzedawał cukierki . . 

W rocznicę słynnego lot~' 
Tokio-···- Warszawa. 

Dwa lata temu, dOlkonał kpt.-pifot Orfa; 
Sk.i słynnego lotu Tokio - Warszawa, 
obecnie opuści:ł kpt. Orl!ński srieregi ar 
mji i wstąpił do lotnictwa cywilnego ja· 
ko pilot kommi?kaeyjrly. Portret kpt. Or 

lińskiego • 

••••••••••••••••••••••••••••••• 

Tragiczna pomyłka 
sądowa 

wykryta po 40 l.atach. 
Don<>S17Ą z Nancy o wykryciu u-a.gicz 

ne.j pomyllci sądowej, której ofiMą padła; 
pewna iI"oozina wieśruacza pr.:red: czter­
dziestu laty. \V roku 1888 małżonkowie 
Servantes i ich syn zostali s.k.Qa.ni na 15 
la:t cięzkich robót za rzekome zamordo­
wainae pewnej wdowy, celem odziedzitc~ 
D-ia po ni.ej ma1ątku. 

R-odzice :z:mar-li podczas odbywania 
Kwestja największych bogactw na posiadał majątek w kwocie 400 tysjęcy , Mcdycyuszów, augsburskich Fuggerów, kary, zaś syn wrócił do Francji, aJe prz(f 

~wiecie w dalszym ciągu zajmuje prasę talentów, równafący się 500 miljonom ? 1'.tór~. 11 majątki bladly jednak wobec b0- życia te tak na niego podzi:ałały, że wk:ro 
zagraniczną~ zwłaszcza angielską i ni~- dolarów. Jeżel: uwzględnimy }odnak si - ~ gactw l1 : szpańskiich konquistadorów w tce umarł w domu obłakanych. Wyirok 
miecką. Wchodzą tu w grę oczywiście łę kupna ówczesnego pieniądza w cza· ; Peru. skazujący rodzin~ Servantes opierał się 
przedewszystkiem dwa nazwiska: Por- sach, kiedy można było wolu kupić za: Majątek: Rotszyldów (wszystk:ch na ze:l)n.aniach pewnego ooolmika o dośe 
da i Rockefellera. o fortunach których 10 zł., t'Ci okaże się. że majątek l~amzcsa I lr,.;ecłJ galę1,i) szacowano przed · wojną niepewnej przeszłości i jedtnej pa!Illly, 
wyp&ują dzienniki rzeczy 11ieoparte na określićby można na jakie 80 miljard:)w i na jakie 16 miljardów zł. i przez dh1gie która złożyła obciążające zez..nan.ia. 01.xi. 
żadnych poważniejszych podstawach. zł. W jaki sposób przyszedfdo tyal1 fan· l lata ubiegłego wieku byli oni bankiera- ecie wykryło się, że zez:nania, te by~y 

Oblicz_ęnia te zbudowano na odnoś- tastycznych bogactw król eg'.pcjan, rzą- I mi :Europy. fał-sz7we i że 2)brodini ·dokonał zupełni. 
t>ych of.icjal~ych materjalach, któremi dzący za)edwo 7 m'.ljonami poddanych. Na tern tle przedstav.~ia s:ę stan po- ikto mmy. . . . . . • • . 
rc;>zporządzaJą urzędy p9datkowe _i ~Y' l poz-0stame to na zawsze zagadką. siadania jednegio forda czy Rockefellera j .. Jaikik':lwłek nae~mmie ska.zam ,uz m• 
m~ly z tego cyfry 4~0„ wz2lędm~ nOO j Doch8dy roczne króla Salomona S7..a- z.ais te im.,Ponująco, zwłaszcza jeśli 11-1· zyH. ~'() iedna.~ tryounał ~ .~a:IbCy P~ 
mUJOn-Ow dołar-ó~ ma!~tku. sta:io_w1ące- cują historycy na jak'.e 18 do 20 mi!jo- ! wzgiędn:my, ile oni sami w jego powsta- s1ęwz~a! k:_oki ~le:n rewn11 proce~ 1 

~o matą zaledwie ~zęs_ć .wartosc1, nale- nów dolarów. co odpowiada mniej wię- ! niu zdz iałali. Wszak n:ewi.ele lat upły- reha~1h~a<::j1 p~ęci .zmarlyc~, kto.r~ 
zą~ych w rzeczywistosci do tych boga- cej opodatkowanym dochodom rccznym nęlo od czasów, w których John D. Roc- padli oharą tragucznei pomył-ki. 
czow. . . . . RQckefellera. Znane są OP'isy boga~tw kefeller, opairty o filar m'{}Stu w Cleve-

.. ~a_wet on„_ ~~m1 me. m<?ghby w rirzy- Pytjasa, Sardariapala, Nerona. Lucullu- land. spf"Zedawał dzieciom szkolnym 
bl!zenm okreshc rozmiarow swych bo-

1 

sa, a. w ś.re. dnich wiekach, fl_or.enckich słod.ycze za. drobne miedzi.a. kł .••. 
gactw w na.irróżnorodniejszy sposob in- ..,,,....~,~ .., -~· , , „. „ . ......, . , ~ ,11 „ „. . _ -.-.•:m ."" 
westowanyc·h we wszY'stkich pięciu .::zę- ~~~ .- · „ 'i ..l~lilrlll"r.~J·:!.~· M!!·&1'l~.iiw.~3i&l!J>&'.Dt:&.1Wt„~·(i.:.,..&~ 

ściach świata. Tern trudniej przys.lloby 
to uczynić ludziom obcym, n.e wie·izą­
cym o udziałach Rocbfellera ·i Forda \V 

przedsiębiorstwach, n·~ noszących icl! 
nazwiska. 

O ile opinja pubkt,na skłonna jest 
zwykle do przesady w opisa.;)h fortun 
najbogatszych ludz' - majątki FOr<ia i 
Rockefellera <:eni sit: z~zwycz.aj zbyt ni­
sko. Według wiarog0J ;1ych obli~zei'1 mu­
żnaby szacować stat. P'JSiadan·a pienv­
szego z nich na jakich 15 alho wiccej 
miljardów dolarów. dr1121~0 na okOło 
10 m'łjardów. 

W świetle ty~n cyfr przedstawiaJą 
się dość znikomo maj;\tki takich wy· 
brańców losu, jak: l<ar:!zes lll, Kr e ~~:.is, 
Pytjas, Salomon i t. d. o których podają 
wiadomości Herodot, D:odorus, czy Plu­
tarch. 

Najbogatszy z faraonów Ramzes m, 
ctóry panowal przed 3 tY'siącami lat, 

Pomh!k ~ie­
znanego Żoł­
nierza szkoc­
k~go odkryty 
został w Scis-
sons w obec-
ności gen. Ha­

miltona. 

lii~ 
I ! 

Włosy ·na„. rękach 
ł'ego wymaga od kobiet­

rnoda. 
Prawie wszystkie J)aI!ie. obcięły w:O· 

sy i pozbawiły się dobrowolnie tej pięk­
r:e~ i tak do niedaw!J-=t jesv;ze, Ct~llicnej 
ozdoby. Czasy się zmi::;m.1ją i ir.usta też 
-- wlosy upięte w węzeł przestały r:ię 
r.r.m podobać, bo tak 1.:h:!i:i!a moda, ale 
czy przestały się poctobać wngólc '? By­
najmniej - te nitki ŻYW8!!.::> l~nią.::ego Je• 
dwabiu zbyt są 1adnc, aby mnJa tak ory 
gihalna w swych r1cm1;'stacl!, ;iie zwr61::. 
la na to uwagi. 

Wszak nic nie u~dzie jej baczli<1śc1, 
pióra ptaków. skóry węża i jaszczurki 
futra zwierząt - wszystko to sluży ku · 
jej chwale i ku upiększeniu pani. Wszy­
stko co może pociągnąć swą pięknościa 
lub tylko ekscentrycznością. 

Pagardzone wlosy stały się znowu 
ulubioną ozdobq - oto nadszedł czas, 
kiedy b~dziemy mogly wyjąć z szafy 
swoje obcięte warkocze. Nie przypusz­
czajcie jednak panie, że ozdobicie niemi 
swoje małe główki wprost przeciwnie, 
będą one ozdabiały wasze ręce i szyje. 
Jest to może zabawne, ale niemniej pra­
wdziwe - bransoletki i kolje z włosów 
ślicznie plecionych są ostatnim krzy· 

. kiem mody. Myślę, że nosić własne "'lo-

l sy nie jest zbyt poetycznie, dlatego też 
moda ta powinna się raczej przyjąć u 

! panów. Dyskretna ;nała bransoletka z 

1 włosów ukochanej, czyż to nie miły 
: upominek. 

Pomyślcie o tem._.. 
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SPLENDID ROZKLAD JAZDY. · 
LÓDŻ - KALISKA. l 19,02 - do Ptocka przez Kutoo 

19,11 - do Ostrowa, osobowy 
19,20 - do Łowicza • 

Dził i doi Ó81ł8PDJ[b I Wielki PO~WóiDY DIDOTHID J 

1,46 - z Warszawy osobowY 
2141 - z Poznania osobowy 
6,29 - z Poznania pośpieszny 
6143 - z Krakowa i Ka:towic, 

20,00 - do Łasku " (w razf.e 
potrzeby) 

21,00 - do Krakowa i Kał.owie 
21,56 - do Poznania, pośpieszny I. osobowy 

Dlaczego dziś rozpada się rodzina ? 
Dlac2ego dziś męiczyfni niechętnie się ienh\? 
Czy to wina dzisiejszych dziewcząt 

6159 .::_ z P~nanla i Katowic, 
osobow:v 

· 7,46 - z Łowicza i Katowic, 
osobowy 

8,51 - z Poznania przez Kutno 

LÓDŻ - FABRYCZNA 
Przyjazd: 

1,48 - z Koluszek osobowy 
5,00 - tt „ czy mę:tc:ryzn ? • 9,00 - z Ostrowa " 

10,02 - z Warszawy „ 
11,01 - ze Lwowa •• 

Sensacyjną odpowiedz na tę palącą sprawę daje film 
6,50 - " „ 
7,24 - „ „ 

pod tytułem: 7,40 - • 

MĘŻCZYŹNI 
12,23 - z Warszawy Lux. (w pon1ie-

działki, środy i pi~tki) 
12,46 - z WarszaWY osobawy 
13,10 .._ z Poznania przez Kutno 
13,20 - z Poznania " 
18,15 - z Koluszek 
18,18 - z Poznania Lux. <w' I>Onic-

d~i·alki, środy i piątki) 
18,50 - z Poznania osobowy 

8,40 - tł „ 
9,50 - z Częstochowy osobowy 

11,10 - z Koluszek „ 
12,45 - z Koluszek „ 
13,30 - ze Skarżyska 
14,40 - z Koluszek 
15,48 - z Koluszek 

ukatujący z jaskrawym realizmem "swobodny" tryb ży­
cia młodzieży powojennej, łatwość nawlązywanła i zry­
wania przelotnych miłostek, rozluźnienie obyczajów i 

18,55 - z Łowicza „ 
20,45 - z Płocka przez Kutno 

16,35 - z WarszawY „ 
18.48 - z Koluszek „ 
19,55 - z Tarnobrzega „ 
20,00 - z Warsza'W}', P<>Śl>teszny 
20,28 - z Koluszek całkowity przewrót pojęć moralnych. 21,45 - z Warszawy „ 

W rol. gł.: Nina Vanna i Charles Lincoln 22.05 - z Łasku „ (w mi.a-
rę potrzeby) 

23,12 - z Warszawy pośp. 
23,25 - z Ostrowa, osob. 
23,35 - z Kutna. 

21,25 - z Koluszek (w niedziele f 
święta) 

Il. 

Waka :j 
ODJAZD: 

21,58 - z Koluszek (w miare J>Otne. 
by). 

Odjazd: 

1.25 - do Koluszek 
0,05 - do Poznania Pl"7JeZ Kutno 4,50 - " „ 
2,01 - d<> Poznania, osobowy 6,40 - • „ 
3,03- do Warszawy „ 7,20 - do Warszawy po!pfesmy 
6.38 - do Warszawy, pośp, 8.30 - do Koluszek 
7,16 - do Wars7.awy, osobowy 9~35 - do Tarnobrźeg'a 
8,00 ·'· do Ostrowa .., 10,35 - do Koluszek 
8,30 - do Koluszek „ 11 ,50 - „ • 
9,08 - do Poz.nanda przez Kutno 14,15 - „ • 

12,31 - do Poznania Lux. (w ponie- 14,35 - „ • 
działki, środy i piątki) 15,15 - " „ · Małżeńskie 

8 . akt.ów rozwc>dtl na próbę. - - - Szampańska kotnedja. 12,59 - do Poznania, os<>bowy 16,20 - d9 Częstochowy 
13,15 - do Wa.rszawv (bezr>ośredni) 17,20 - ®Koluszek 

W roL gł.: Liljana Harvey i Harry Halm 13.35 - ck> Warszawy, osobowy 18,25 - „ " 
14.15 - d-0 Kutna 18,45 - do Skarżyska 
15,30 - do Ostrowa " 19,20 - do Wa:rszawy osobow~ 
15,35 - do Lwowa 19,35 - d-0 Koluszek 
15,40 - do Łowicza „ 20,13 - „ „ BDś Plll.11.1.10 PP. do U.1 u~:em1 · 50 gr.1 zł. . 

pr6ha bezpłatna. 
Napimie -111(nstyc:hmiast. a otrzymacie zupełnie !!ral'is i franco próbę 

wraz :: objdnfoniem za poAr•dnictwem moich we wszystkich urz11dzonych 
tkładóW i WÓWCZll.8 Stlmt przekonacie aię O nieszkodliwości srodka łelfO 
ora:a o leio nybkiej skutectnoki. 

A St M xr._klll!!!I.. BERLIN WILMERSDORF 
. U U C:& .-. ~ 9 Bruchsalerstr, 5. Oddział 48 

li 
Mechaniczna Szlifierni·a Szkła 
i Fabryka Luster p. f. 

Szi. IF'' Kil ińsk iego 77, 
' ' ..4 - tel. 58-37. -
poleca w wielkim wyborze trema, toalety, lustra 
ścicrnne stołowe w niklowych i drewnianych opra· 
wach. Szyby do samochodów i dorożek l"'rzyjmu­
je si~ do grawirowania wszelkie kryształy 

stołowe i szkiełka dla zegarmłstrz6w. 
Ceny Bonkurencyjne!! Wykonanie Pierwszorzedoe. 

18,26 - do Warszawy Lux. (w Po- 21,45 - „ „ ..._ ....... „ ..... „ •• „„ .... 
Bezinteresownie I I 0011•6r ookt6 r 

Zdolna Podręczna ~1!~e;~w~~.w "~~~r~z Klinger ~nłowieitZJl1 
- oraz - imię nazwisko. miesiąc 'P•ciałista cbotA 

S P r Z • da \V „ z 'I n I urodzenia. otrzymasz Chorob~ wene- sk6mvch ł wene-
u;; U darmo broszurę. oltreś- rSPczne, eltOrne rycznych 

lenie charakteru. zdol- I włosów • gg 
_ potrzebna. ności. przeznaczenia. 1eczen1e 1ampą 'tOtrkOWSka • 

Pozna8z kim. jesteś, kwarc. TEL. 44-92 
kim być możesz Adre- 8 Andrzeta Nr. 2 
sui Warszawa, Reda· TeL 32-28. przyf~uje od 1;-4 
keja "Wiedza Tajemna", Skn:ynka pocz- God , iny przyj~ć· ppoł. 1 8-9 W1 ea 
towa 571. Załączyć niniejsze ogłoszenie od 1,30-2.30dlaP~ń -O~ 

Znaczek poczto~ na przesyłkę. ! ~nr~~~tt i:~~~; ~.lew~owitl 

LECZNICA D ~, Chr, skórne we. 
Ontor netyczne 1 płc!o\lte 

styczrty przy Górnym RYnku agunOWhl Konstaottno11ka I lek rzy specjalistów I gabinet den ty- w t b • Z. 
Piotrkowska 294, tel. 22-8~ 1 • Tel. 55-52 

A-PRZYBYCJNA ~rzy przystaD:ku tramw. pabjamc- 'Choroby !ilu~rne Przyjmuje od 9-t 
. lm::h) p~z~J~IUJe chorrch .w charo- wene ryczne 1 I od 6-8. _:>la pa6 

bach wsz;ystklch specialno::.cl od g. moca:op: ciowe od 4 5, 
10 rano do. 7-ci po pał. Szczepieni~ ~ OW~ÓC 

1
„ ·Dla nie:utnotnyc!J :i:;~::~·~ obrazow retzno malo· 

WaoJtb wnelkiego lllllflr u dogodnyc~ 
rodi:afu - Ił w„unkacb b 

fylkO PO 2 Ił. łJUOdD OWO. !fae:br:ó'~ 

Watne dła Szanownei Publłczoolt! I 
Tylko aa zł. 2.50 

:tolłall\ przefasonowane ka~elusze 
Damski• Męskie i Dziecinne 

Pamięłalcte adret t..ułomlerska 2 
lub ZgleHk• 20. 

UWAGAI Now• kapelusze od 8 zł. 

Pońno[~y ie~wa~ne 
i ina•, •aknie trikotłnowe i t. p. 

prayjmuje do reperacji. 
11&. S.90 l•r„nla '78, llI piętro. 
Tanio, ~ó 'W Pl'Y'fAłn•ni młeukaniu. 

ospy, analizy (moczu. kału, krwi, V n ~ I · 
plwocin e1c.) operacje, opatrunki. Gdafislła 42. Ceny lftCIDI[. 
Porada 3 złote godz. przyjęć od C- hcesz otrzyma~-

,„. . ś . 8.30-10.30, 1-2.45 posadę? Mus1si 
u ,zyty na m1e cie. i 8-9 w k ń ć k f 

Zabiegi I operacje od umowy. Kąpiele · u o czy ursa a· 
· l N ś l · I k 1 chowe kor~spon· swlet ne. a wlet arna ampa war- --~L-~~ d . 1 · s 
cową Roentgen, Elektryzacja. Zęby Doktór k~f;~~~~a.P~;rsz:. 
sztuczne. korony złote, platynowe fflJłfitf{illliYfHI wa Zórawia N~. 4~. 

. I i_nosty. WU UW ~ Kursa wyucza1ą h-
W niedziele I św1eta do godz. 2 !)O p. . stown· . buchalteri'i 

Dr. med •• Lekarz - nenrysta 

JAH POlftH f. ~orowiu 

Powróetł ie. 
, . . tachunlcowości ku· 

C0g1elmana 1 S !el 26-87 picckitj. korespon· 
Spccjaliatc. e; lv o . denc;i handlowei. 
rób skórnJICh, I ~t cnografji. nauk~ 
weneryczn:ai d1. handl n, prawa. kah· 
t.. e o:Jieni<i famp C'j , itrafjj, pisama n;. 

&.lworcow::t. ma~zynach. towaro• 

Chor. wewnęttzne orzyjmuje w le •~- ' p •• ,, :mujc od 1!1)dz. i k~"..wstfwa. ao„k"~c~ 
Andrzeja 43 nicy przy 111. P 11>1 · • r- , 12-2 i 4-8 s 1.c"'o.' ra~cu !! ie;;c-

telefon 64-21 kowskiej 2Y4 w cdz. i świQta 9-1 : nsemt.cc(kielJ!o, 1v1 .~-• d · ł d i sowni. or o~ra :1• 
Prz-i mu· d 11 12 co z1enn e o ~Ov<. ' ,a pań od 4- 5 p k ń . · • ...: 

Tl JC o • 2_ 7 wlect 

1
_ · . I · o u o czemu Sn.I 
oddz1e na. poczok:il· dectwo. Ządajcie 

w 1 MW tua. prospekt6w, 29. 
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Przed dzisiejszem sootkaniem. „ 

Turyści-Ł. T. S. G. 
Dzisiejsze spotkanie o mistrzostwo J koma zawodnikami z zespofu extra kla­

klasy A, Turyśc" I b - Ł. T. S. G. wy- sy. Najprawdopodobniej Turyści wystą­
wołało duże zainteresowanie w sferach pią w następuiącym składz.ie: Michalski, 
sportowych Łodzi. Ze względu na to, że Niewiadomski. Włodarczyk, Frydman, 
pierwsze spotkanie tych drużyn zak:>ń· Szulc, Kokosińsk', ttermans, Stolarski, 
czyto się zwycięstwem Turystów w sto- Alaszewski, Chojnacki, Błaszczyński. 
sunku 4:2, spodziewać się należy, że Zawodami kierować będzie p. Ra­
Ł. T. S. G. dążyć będzie do rewanżu. kowski. Początek zawodów o godz.inie 
Turyści s.ą w tern szczęśliwem ·potoże- 17-ej. (Boisko przy uL Wudnei). 
niu, ź_e mogą uzupełnić drużynę I b k'l-

Skład reprezentacji polskiej 
na mecz lekkoatletyczny z Rumunją. 

Zarząd PZLA. ustalił wczoraj ostate- ki,.__ Kostrzewski i Korolkiew.icz, sztafe­
czny skład naszej reprezentacji na mecz. ta.4x100 mtr. - Szenajch, S'korski, No­
z l{ymunją, który odbędzie s'ę 25 i 26 wak, Biniakowski, 4x400 mtr. - Binia­
b. m. w Agrykoli. Skład ten przedsta w;a kowski, Kostnewski. Malanowski, 
się następująco: 100 mtr. - Sikorski i Weiss, skok w -1 - Nowak i Sikorski, 
Szenajch, 400 mtr.-Biniakowski i Weiss skok w wyż - Nowosad '· fryszctyn, 
800 i 1.500 mtr. - Malanowski '· foryś, skok o tyczce - Adamczak i fryszctyn, 
5 kim. - Sawaryn, Sarnacki, 10 kim.- kula i dysk - Baran i Górski (rez. Cej­
Sawaryn i Kowals~i, 110 mtr. płotki -

1 
zik), rzut QSzczepem - Smakulski i Do­

Trojanowski ~ Kostrz.ewski, 400 mtr. plot browolski. 

W. K. S. - Hakoah 3:1 (2:0). 
. Wynik wczorajszego spotkania footbalowego. 

. Wczorajsze spotkanie footbalowe o I ry obrońców Koplowic. z-Zaklikowski, 
m·strzostwo klasy A W. K. S. ,.__ ttakoah wyn:k nie brzmi korzystniej dla W. K. 
zakończyło się zaslużonem zwycię- S.-u. Ifakoah zidobył jedyną bramkę 

„{ ; ' 

Bokser w sidłach 
Dlaczego Tommy Henney przegrał walkę z Tunneyem 

T.omy fleney się ożenił. Nie wiem, uroczą Marion. Co się tam nte dzfało i 
czy ta wiadomość wstrząśnie do głębi jakich nie użyto sposobów, by „rato· 
naszymi czytelnikami, lecz w Stanach wać" fleney'a przep „zgubą"? 
Zjednoczonych wyw·olata sensację. Ho Menażer używał lisio·maoh·awelskich 
czyż można nie wiedz·ieć, kim jest tte- podstępów, które zniweczyła intuicja 
ney? Przecież to sł\ynny bokser nowo- pięknej Marion, jako też żelaz.ne pięści 
zelandzki, który przed trzema tygodn!a- rozamorowanego Tomie. 
mi walczył o mistrzostwo świata z Ge- Wreszcie doprowadzony do rozpac„y, 
ne Tunney'em. Wprawdżie „Gene-Gen- menażer powiedz.ial kilka nfecenzural· 
te'lmann" nie po dżentelmeńsku sttukł nych stów pod adresem m'lości boksera, 
tteney'a i pozostał przy mistrzostwie poczem oświadczył, że kontrakt uważa 
~w'ata, lecz i p.okonaniy Tom zdobył imię za zerwany i o wielkim meczu więcej 
i jest dzisiaj znany całej Ameryce. nie myśli. Był to kubeł zimnej wody na 

Więc choć si·ę ożenil w największym gorące serce pięściarza, który się opa· 
sekrecie, ta nowa porażka nie uszła uwa miętat i dat st owo, że się przed meczem 
dze czujnych reporterów, którzy całą n'e ożeni. , 
aferę rozdmuchaJii. Rzecz miała się w Ponieważ jednak byt nadal strasznie 
spo~b następujący: zadurzony i ciągle nadskakiwał pięknej 

Przeid rokiem, kiedy nowozelandcz7k Marion, prz.eto lekceważył przygotowa· 
przybył do Stanów Zjednoczonych, by', n:ia i nie prowadził regularnego życia. 
tu ugruntować swą H:arjerę bokserską Nawet ku rozpaczy swyoh zwolei.14 
przez wyzwan'e Tunney'a, na drodze ży ników pit c'ągle piwo, podczas gdy spo· 
cia spotka! uroczą miss Marion Dunn. kojny Tunney unikał kobiet, pil mleko 

W tern miejscu zaczynają się operet- i śmiał się w duszy z „piwosza". To też 
~o'Ye .historje, a na:"et homeryczne bo-, kiedy przyszedł w końcu gigantyc:my 
Je, 1ak1e Tonny musiał staczać ze swym mecz i na ringu stanęli dwaj zapaśn'cy, 
menagerem. Wiadomo dobrze, że niema , nie pomogły dzikie spojrzenia menage­
bardz.iej niebezpi~cznej rzeczy dla bokse rów i rozkochane oczy Marion ... Zwin­
ra jak kobieta. Obecny szamp'on świata niejszy Tunney zasypał gradem uderzeń 
nie_tylko się nie żeni, ale jak ognia boi ocięż.alego tteney'a, który też, brocząc 
się kobiet. Tak też postępuje każdy sza- krwią, legł w 11 rundzie od knock-outa. 
nujący się bokser. Jednak ' ta klęska nie wyleczyła go z 

Zrozpaczony menażer tysi·ąc razy miolści, bo wyjechał do maleńkiej mie­
prz.ekładal to ljeney'owi, który mimo ściny Ladentown i tam wzią~ ślub z u· 
przeszkód, nie wyplen ' ł miłości ze swe- kocłtśliną Marion . Biednv, vrnbiony łJ'ok· 
go serca i gwałtem chciał się żenić z. ser. 

stwem wojskowych w stosunku 3:1. Iia- przypadkowo, przy wybitnej pomocy o- ': · 
koah ~.stąp.il w znacznie oslabionym br9Jic.y W. K. S.-u. który fatalnie „skik- M 0 k • 1 ·· • • k • 
skła~Ie bez Segała, Steinboka i Rabi- sowal"' w ocUegłości kilKU kroków przed nga w I poo 1mp11s Ie 
now1cza, przyczem prawoskrzydłowy bramką. · • 
'Edelbaum grał tylko do pauzy, tak, że Sędziow11ł p. Qrajwoda. , . . . . 
P!J przerwie biało-niebiescy grał' w dzie- . Przedmecz rezerw. zakończył się zde I -Znane annery~rnnskie _pismo codz:en-
s1ątkę. Gra flakoaha wypadła blado ~ cydowanem zwycięstwem wojskowych ne. ~The World. przymoslo w przed-
;wojs}sowi przeważali priez cały czas w stosunku 6:2. . '\zie!1 Igrzysk, lis.tę swych. fa'~orytów 
meczu i tylko dzięki wspaniałej grze pa- N biegach, ktora przedstawia s·ę nastę-

pująco: 100 mtr.: Wykoff, flussey, Bra-

Rozmaitości sportowe. 
cey, Paddock; 200 mtr.: Wykoff, Pad­
dock, Russel, Sc.holz; 400 mtr.: Barbutti, 
Spencer, Tierney; 800 mtr.: ttahn, Wat­
son, Lenesz; .1.500 mtr.: flahn, Conger, 
Ełlipt, Kiser; 5.000 mtr.: Lermond, Ab­
bot; JO.OOO mtr.: Lermond, Ray; Mara­
to,n: Ray, de Mar; 110 mtr. z płotkami: 

W całym kralu toczą się obecnie za· 1 oswtnim meczu Polonia - flasmonea w 
ciekłe boje f.ootbalo~e o. tytuł ~istr.za barwach drużyny stolecznej bralo ud~ial 
klasy A. W Krakowie maJą obecme me- tylko trzech graczy śląskich. Dye, Leisner, Nic!rols, Baskin; 400 mtr. 

z plotkami: Gibson, Taylor, Cuhel; Szta 
feta 4x100. Ameryka, sztafeta 4x100 
rnrtr.: Ameryka. Poza.tern dz'ennik prze­
widuje jeszcze faworytów nieamerykan, 
a więc: Kornig, Uouben, Rinkel, Biich­
ner, Peltzer, Lowe, Martini, Nurmi, \Vi­
de, EklOf, Ritola, Stenros, Bertini, Ark'n­
son, Pett,ęrsen, Facelii, Burg!ey i Niemcy 
w sztafecie 4xl00 i Anglja w sztafecie 

~al równe s.zanse 4 kl~by, a miano·~i- _ Cz;as skończył z kaperowaniem pl-
c·e: Garbarma, Makkabi, Podgórze i Kro karzy. 
wodrza. Ubiegłej środy odbył się w Kra- * 
kowie mecz dw_óch zaciekłych rywali: Sawka, lewy łącznik Czarnych, z:o-
Garbarni i Makkabi. Zwycięstwo odnio- stal przez zarząd ' ldubu zdyskwaliflko­
sła Makkabi w stosunku 1 :O. Zawodom wany na przeciąg miesiąca za niesub­
przyglądało się przeszło 2 tysiące wi- ordynację. · 
dzów. 
- W lwowskim okręgu klasa A roz­
grywa spotkanie mistrzowskie w dwóch 
grupac:h. WI grupie I-ej - prowadzi Re­
wera, w grupie Ilej - Polonja z Prze­
myśla. 

W okręgu warszawskim Ruch ma za· 
pewniony tytuł mistrza klasy A. 

Tenisiści tódzkiej ttasmonei odnosili 
piękne sukcesy w miejscowościach ku­
racyjnych Polski. W konkursie teniso­
wym Krynicy, który trwal 3 dni, Remik 
E . .słoszedl do finatu, zaś brat jego do pól 
finału. Dużo emocji dostarczyła gra Rez­
n'ka L. z· fleinzlem. zak011czona zwycię­
stwem Reznika 8:6, 3:6, 7:5. Dopiero w 
finale Rezn.ik ulega Raczkiewiczowi 6:3, 
3:6, 6:1, 6:3. W Truskawcu popisywał 
się znów łodzianin ttauchman, również 
członek tJasmonei, który w sporcie te· 
n'sowym czyni stale postępy. 

** * „Królik", młodociany środk.owy na-
pastnik Ł. T. S. G. jest jednym z najl.;p­
szych techników piłkarskich w Łodzi. 
Królik potrafi żonglerować piłką po md­
strzowsku, wzbudzając podziw u wi­
dzów. Utalentowany ten pitkarz wyst:.\P' 
w barwach Ł. T. S. G. na dzisiejszym 
meczu przeciwko Turystom I b. 

** * l(!uby stateczne, które ściągnęły z 
Krak.owa do Warszawy conajlepszych 
pilkarzy, skierowaly obecnie swój wil­
czy apetyt w stronę graczy śląskich. Na 

* Halina I(onopaclrn, nasza słynna re-
kordzistka, wyglosi w nadchodzącą śro­
dę o godz. 10.05 odczyt przez rad}o na 
temat wrażeń z Amsterdamu. 

* . Strzelecki klub sportowy wykazuje I 
intensywną działalność sportową. Dru- I 
żyna footb.alowa Strzelca czyn', daleko j 
idące postępy i jest obecnie jedną z naj­
silniejszych drużyn w B klasie. 

. . ** 

4x400. 
Jak widać po zestawieniu owych prze-

Lekkoatletyka, ciężko· 
atletyka I pływanie. 
Przelado\vanie nowoczesnych olim-

Kubiak ~ajmie n; stałe pozycję środ- pjad coraz to nowe.mi d~iałami sport.u 
kowcgo pomocnika w I ·ej drużynie . spowod?wało w m1arodaJ11_YCh czynm­
Ł. K. s. Dotychczasowy środkowy po- k~ch m1ędzynaro~owych ~liny .. prąd w 
mocnik Trzmiela grać będzie na prawej kierunku zupełn.eJ reorga~1za~p progra 
pomocy, na miejscu Goslawsk'ego. mu następnych igrzysk ohmp11sk1ch. * Pod tym względem poczyniono z ko-

W. K. S. posiada obecnie doskonalą n!eczności już pierwsze kroki, gdyż w 
jedenastkę. p ' lkarską. Wyróżniają_ się .z Amsterdamie nie mieliśmy Już zupet­
ze.społu Kli~czak, ~ryc. Szu~!ak 1 Kazi- nie zawodów tennisowych a do następ 
m1ercz.ak. K,1erow111k1em sekcJ1 footbalo- 1 • • • ' • , • 
wej w. K. s.-u jest kap. f"'szer. neJ me będziemy już mozohc się nad * przygotowaniem piłkarzy. 

Vj grupie prowincjonalnej (Pabianice) Zwycięża opinja, że podstawa przy-
bezapelacyjnie prowadzi Burza, która sztych olimpjad powinny stać się jedy­
jest kandydatem do zdobycia tytułu mi- nie lekkoatletyka, ciężka atletyka i pł~­
strza klasy B. W grupie piotrkowskiej wanie. Tendencja ta ·ma swoje uzasad­
na c~ele klubów B klasowych stoi Con-1 nienie w przeladowaniu programu olim 
cordia. . pijskiego, oraz w tern, że niektóre cizia-

* lly sportu i tak rokrocznie we własnym 
Hasmonea tiódzka zgłosiła akces do zakresie organizują mistrzostwa świa­

Polskiego zw'ązku lawn-tennisowego i ta. Klasycznym przykładem tego jest 
weźmie udzial w rozgrywkach teniso- tennis, który posiada turniej światowy 
wych o mistrzostwo t.odzi,. ·.Q.~ Davisa". 

w'dywań z wynikami olimpijskiemJ, osła 
tnie Igrzyska amsterdamskie byty rze­
czywiście Olimpjadą ni·espodzianek. 

Paddock, o którego taką walkę sto­
czono na kongresie federacji międzyna· 
rodowej, usprawiedliw'ł upór, z jakim 
obstawali przy nim amerykanie, tylko w 
przedbiegach i ćwierć fin. 200 mtr. 

Natomiast półfinał zepchnął go na 4 
miejsce j.edyn · ę_ przed meksykańczykiem 
Gol1)ezem. Okazało się dobitnie, że ~zas 
i wiek zawodnika robi swoje. 

Skoki pozostały nadal domeną Ame­
ryki. Na 12 możliwych nagród (4 razy 
po 3 p.ierwsze m'ejsca) Yankesi zdobyli: 
3 pienvsze, 3 drugie i 2 trzecie nagrody, 
razem 8 ! Zupetni·e zaś zmonopolizowała 
Ameryka tyczkę, po której trzy flagi 
gwiazdziśte zawisły równocześn'e na 
maszcie olimpijskbm. 

Podczas deszczu, który obficie zmo• 
czyt stadj.on w sobotę, rzutnie do dysku 
i kul', zakrywano ~pecjnlnemi brezenta­
mi. 

Polscy bokserzy 
w Berlinie. 

W dniu 14 b. m. powracająca z Am­
sterdamu polska ekspedycja bokserska 
rozegrała spotkanie z klubem berlińskiw 
tteres-Teutonia. 

Glon (waga kogucia) przegrał na 
punkty do Moehla, Majchrzycki został 
pokonany również na pkt. przez dosko­
nałego niemca. Boehlera, Snopek posia 
dając przewagę w ostatniej rundzie prze 
grywa jednak do Britscha, wreszcie 
Górny odniósł jedyne zwycięstwo na 
punkty, pokonywując pewnie Kratzela. 
W' ten sposób reprezentacja nasza zo­
stała pokonana w stosunku 3.1. 

Olimpiada w roku 1932. 
Kierownik kanadyjskiej ekspedy~jl 

eliru:ri-ijskiej, kap 'tnn Comelius, w prze­
mówieniu, wygl:oszonem w Londynie, o· 
~"'":adczyl, że w roku 1932 c:db<:dzie si\; 
najprawdopodobniej Olimpjada w Ka=ta· 
dzie z udziałem Anglji, AustraJf, Kanady 
i . Ęołudniovtej Afryk!,. 
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Echa zjazdu legjor1islów w Wilnie. , 

Ledoniści Podhala w swycn fraaycy]n ych sfroJach g·óralskicłi w Wilnie. Mie· 
dzy nimi 'dzie sędzia paser Jan Piłsudski (x}. 

Mottlińl po.śwI~enła sztanaaru. Marsz.- Pilsu·dska '(x)· przy sztandarze wraz z 
córeczkami, gen. Rydz-Smigly (1), min. Moraczewsk' (2), min. Kwiatkowski (3) , 

woj. Raczkiewi<;:z(4), min. Miedziński(5). 
!!!!i!!!!!!!!!!i!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!~~~!l!'!!!~~ft>illil~'~H-Ml&1lll.-ia~a-ll---4,!Ua•~· -----·-·-·-··--·······-·-·-·---------~-111111.~. ~-~- --~~~~~ll!"i!llJl!'llill!!!lllli!~~~lllli!"'~!'-'!!~!!!!~ll!"ll!!!!!i!!'!li!!!!li!!!l!!!!!!l!!!!li!!i!!!!~ 

. i 

Kuzyn króla l\llonsa oskarżony Jubileusz_ 3918 ściętych głów. 
Niezwykła rocznica obchodzona będzie w Paryżu. o uwie.dzenie divy filmowej, p. Raqueł Albert. 

Przykry finał flirtu z obłudną niewiastą. 
W Paryżu utworzony został specjał gilotynę - w ciągu niespełna dwuch 

ny komitet, mający za zadanie przy-1 miesięcy, od 10 czerwca do 5 sierpnia 
pomnienie społeczeństwu pewnej roczni 1794 roku odcięła 1.300 głów, wśród któ 

Cercle towarzyskie miast4 Ha.vany I Rze<:z . wyda.je się m<>żliwą, gdyż P· cy, z którą wiąża, się najstraszniejsze I rych były głowy najświetniejszych 
l:yło mebywał~ sensacje,. Raquel jest poddaną amerykańską, a są- wspomnienia Wielkiej Rewolucji. Po raz przedstawicieli francji. Ogółem w okre 

Oto wnechmooa.a pana plotka gł<>;;ić dy amerykańSL1cie , o czem zapewne do- pierws::ty, zdaje się w dziejach obcho-1 sie rewolucji „mistrz" Sanson ściął 
jęła. iż znany szeroko Manuel hrabia Ca 1bm.e wie, kan<l, surow·o przestępstwo, <t dzona ma być setna rocznica śmierci 3.918 głów. 
AllOVa zibyt często pojawia się w t·owa· jakie oskarżyłia hrabiego. Karola Henryka Sansona, ·stawnego ka- Te fakty nasunęly organizatorom 
n:ysta uroczej divy filmowej, p, Ra- Hr. Manuel, zwolniony na s-kutek i1l- ta z -okresu · terroru Wielkiej Rewolucji, komitetu myśl upamiętnienia tych strasz 
quel Ailbert. terwencji swego kcronowanego kuzyna pierwszego mistrza g!lotyny. nych chwil przez założenie „muzewn gl 

ł ~c.zywiści.ę dwojie tych mfodych z wię~ienia, odidaje się te. raz rozmyśla-I Pod wprawną ręką mistrz_a Sansona lotyny". Właściwie to muzeum możnaby 
ludzi, niemal codziennie raz-em spaceru- niom nad k<>biecą qq_ługą. . „wdowa" - jak nazywają we Francji nazwać „muzeum Sansonów'', gdyż z 
~pcli po !_~a.c~..!~vań6alik;i~~ kcor~ ~'Bf~~Si!MB@i!W~~ siedmiu generacji tej rodziny piętnastv 
- · &!'OO ~wo ww.yw mon O'Wle , • · - ._.. - - . - · - ·------=·-- - . jej czlonków bylo katami Pan,ża. 
miejscowego high ... lilfe'u. I · z osobą założyciela tej dynastii ka.• 

On - wysoki brunet w pełci 1lat mę- tów Henryka Sansona, związana Jest 
slciicb, o rasowej twuzy ozdobioinei krót wielce romantyczna historja. Pewnogo 
ko przy&trzył...onym wąsem, ona - pł<>- wieczora w hotelu „Pod zardzewlalą 
mienna ~~ć nosząO!\ na itfow.: t:: kotwicą" w Dieppe, pewien osobnik prze 
lśaiący krniczych loków, ostro od- powiedziat Sansonowi, że tenże własną 
cmajaJCYch się na tle matowej cery. ręką zabije swego krewnego i przyja-

Nawet gdyby nie wiectz.iano ki.m jest ciela, Pawła Bertranda.. 
ła pua, wzbudziłaby ooa furorę, tak o... Niedługo potem Sanson zakocha! sie 
bydwoje byli piękni. '"" pewnem uroczem dziewczęc;u i pozy. 

Ale hawańczycy wiied.zieli, że hr. ska~ jej gorącą wzajemność. Gdy przy. 
Casanowa, prezes „National Bank o! był do jej domu, by ją porwać, dowie-
Ha.vana", nie jest zwykłym utytułowa· dział s ię o tragicznej prawdzie. Jego U• 
n:ym bankierem. W żyła:ch jego płynęła kochana Małgorzata była córką kata 
krew królewska, był blisko spokrewnio- l' paryskiego, Jouane. 
ny z dynastj~ Bourtb<m6w, sam się od Ojciec ukochanej Sansona pc,stawil 
nich wywodząc. Ww.yscy wiedzieli, ż"' warunek: „Nie wahałeś się shat1hić 1;6r-
e>becn.ie panujący król hi1SZpa1\ski Alfom. ki kata, nie powinieneś zatem czuć się 
XJ:iJl to kuzyn łtt. Manuel~. zniesławionym, stając się sam katem, na 

Potomek królów, flirtujący z aiktork~ równi z ojcem swej ukochanej". Karol 
if1lm<1W'ą., wzbudzał powszechne zaiint.e· Sanson złamał swą oficerska szpadę, zó-
resowanie mie$Z'kańców Havany. I stał zięciem kata Jouanne i jego pomoc-

Coprawda, w stosunku łĄ-czą-cym hr. nikiem, a później następcą. 
Ca<Sanova z piękną Raquel Albert trud· Szczęście Sansona Lrwało krótko~ 
no było tlopałneć się czegoś złego. Małgorzata umarła na :>u:ho:y, wydajt;tc 

Ot, uczęszczali wspólnie na spaci?ry na świat synka, który później również 
do parku, odbywali przeja2dżki samoch•J został katem. A w międzyczasie spełniła 
dowe, zrzadka sp.ożywali razem obi·ad w się przepowiednia z Dieppe. Iienryk San 
restauracji. Poruewat hrahia był kawale son jako kat z Paryża ściął swego krew-
rem, zaś p. Al•bert - paniną, nie wykra·· nego Pawła Bertranda. przyłnpanego 
~zali więc specjailnie poza ramy konwe, podczas pewnego napadu. 
nansu. Karol tienryk Sanso11, kat \Vielkie> 

Jedna.k na:wet na.~c.zciw&i ludzie pu !(ewolucji, reprezentowat piątą genera-
ezęli z niezbyt wie-lildiem zaufaniem mó- cję katowskiej rodzinv. Wśrt'id widu 
wńć o pla-toniźmie te~o fli:rtu, gdy d<>- ~ciętych przezeń głó-w byl.t jedna, która 
wiedzieli s.ię, że hr. Manuel wraz z p. przyczyniła się do wprowadzenia gilo-
Raquel wyjech.aJi do Nowego Jorku. tyny, a nawet jej ulepszenia -- to cyta 

„Tout-e Havana" dała upu&t instyink- głowa Ludwika XVI. 
tom plotkarskim. Ostatni z dynastji katowskiej $an· · 

W osłupienie już poprostu wprawiła sonów opublikowat w r::iku J863-ym pa 
mi~o depesza z Nowego Jonku dooo- miętniki rodziny Sanso11ów, które koń-
szą<:a, że hr. Casanova został aresztowa czą się obroną zawodu katowskiego. 
ny i oskarżony o przekroczenie aktu 
Manua. Ta.k się zwie w djaleikcie jury­
stów ameryka6s-ki.ch - uwiedzenie dzie 
wicy .•• 

Potomek królów obutzoo.y twierdizi, 
że oskarże-nfo jest niecnym szan.tażem z~ 
strony p. Albert. Aktwka umyślnie n.a~ 
mówiła go ,by wnz z nią wyjechał d<> 
Nowego Jorku, gdz:ie złożyła fata.Lne dla 
hraibi>ego O"skarżenie, które sfa:bryik.ował<.t 1 

podobno jediynie w celu zdobycia grube·. 1 go odszkodowania pieni.ężn.ego. l 

\V Ameryce st'ostlie sfę lefa'z 'w szero""K'fui ~'3lfr.~s.fe rćdź'enie 
podczas snu przez calą noc pacjenci są poddawani qzialaniu 

~eh. ~ :vli_~y. na ~j !htstrącji. 




